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Pomimo wszelkich obietnic i zachęceń u- 
rzędowych, Rady departamentowe we Fran- 
cyi rozeszły się jak najópieszniej i nie zo- 
stawiły niczego, prócz czczych życzeń. Na 
ułożenie ich trzy dni obrad wystarczyło. 
Radcy głosowaniem powszechnem obrani, 
wysłuchawszy zagajeń ministeryalnych lub 
senatorskich, ciesząc się obietnicą zapowie- 
dzianej reformy, uznali za stósowne oczeki- 
wać jej w domu. 

Nigdzie bowiem loika nie jest bardziej 
nieubłaganą, jak na polu spółecznem; nikt 
nie da się mniej uwieść, choćby najpiękniej- 
szym słowom, jak spółeczność. Napróżno 
imperyalizm we Francyi powtarza, że „zam- 
„knął erę rewolucyjną” — że terąz rozpo- 
czyna reformy. Spółeczność czuje, że zam- 
knięcie jej jest niepodobieństwem, dopóki 
grunt, na którym nowy gmach ma się wzno- 
sić będzie ten sam, co dawniej, a więc 
chwiejny i nie dość lity, Usiłowania w tym 
kierunku muszą być bezowocne, odkąd zgo- 
da i harmonia między klasami zniknęła, a 
zastąpiły ją antagonizm i niezgoda w spó- 
łeczeństwie, odkąd interesa klas są sobie 
przeciwne i walczą zsobą zamiast się równo- 
ważyć i nawzajem sobie pomagać. Przepa- 
dają jedne przesądy— cóż, kiedy występują 
nowe! Wszędzie dążność do stowarzyszeń 
sztucznych; naturalne nie mają miru. Nie ma 
spójni, coby odosobnione interesa wiązała 
w naturalne i trwałe grupy. To też majątki 
we Francyi; a mniej więcej i wszędzie, po- 
wstają nagle i również nagle się rozprasza- 
ją, bo rodzina nie ma wspólnego w pań- 
stwie ogniska. Stąd konieczność fatalna, 
która państwu oddaje zarząd wszystkich 
spraw i interesów. Rodzina bez ogniska w 
gminie, nie odgrywa żadnej roli w układzie 
politycznym państwa. To też atrybucye przez 
Opatrzność rodzinie wyznaczone, spadając 
na państwo, zwiększają ciężar administra- 
cyjny, a wolność polityczna zawisła w koń- 
cu od wpływu rodziny i autonomii gminnej. 

Inaczej nie zaradzi: centralizacya i bió- 
rokracya stały się koniecznemi. Spółeczność 
administrowaną być musi, a jeżeli nią nie 
jest przez głowy rodzin w gminie, to musi 
nią być przez urzędników. Jeżeli nie ma 
odpowiedzialności naturalnej i bezpośredniej 
w spółeczeństwie, to musi wyrodzić się sztu- 
czna i pośrednia czyli biórokratyczna w rzą- 
dzie. Jest to prawdziwa konieczność, i na 
nic się nie przyda dyskutować nad najle- 
pszą formą rządu, a nawet nad centraliza- 
cyą lub decentralizacyą. Rady departamento- 
we francuzkie, jako ciała spółeczne, pojęły 
to wybornie. Spółeczność nie jest żadnem 
dziełem sztucznem; nie wypadkiem żadnej 
dyskusyi ani rozumowania. Spółeczność ma 
początek w naturze rzeczy, zaczem podsta- 
wą jej musi być rodzina, Oto zasada, do 
której wrócić potrzeba, aby wzmocnić grunt 
spółeczny i przysposobić go do reformy; 
rodzina w gminie, oto rząd spółeczny na- 
turalny, prawdziwy i posiądający potrzebną 
równowagę. Jeżeli tylko atrybucye admini- 
strowania rodziny i gminy powierzone będą 
innej władzy, spółeczność zawsze stać bę- 
dzie nad przepaścią despotyzmu lub komu- 
nizmu. O wolności prawdziwej nie będzie 
mowy. Bo spółeczność tylko naturalnym 
sposobem dojść może do hierarchii, gdzie 
stanowiska nabyte są prawdziwie zachowa- 
wczemi. Są one wtedy silnemi, bo są trwa- 
łemi; nie zamierzają ani burzyć ani niszczyć; 
a przedsięwzięcia rolnicze, przemysłowe i 
handlowe wśród gminnego rozwoju spółecz- 
ności stałyby się najlepszemi szkołami i za- 
kładami nauki spółecznej, 


Wszystkie szczegóły tyczące się propa- 
gandy chrześciańskiej w Stambule, jakie 
w poprzednich podaliśmy artykułach, zna- 
lazły zupełne potwierdzenie w później na- 
deszłych wiadomościach. Anglii, jak się zdaje, 
najbardziej ruch ten religijny nie na rękę. 
Times rozwodzi się nad nim długo, aby do- 
wieść w końcu, że rząd turecki sam sobie 


ostatnie posiedzenia konferencyi znacznie naprzód 
rzecz posunęły. Wszystko, co powiadają o nagle ob- 
jawiającym się uporze Danii, o świeżem wysu- 
waniu się naprzód Francyi w chęci mieszania się 
do sprawy i o wynikającem ztąd niebezpieczeństwie 
ze względu na zawarcie pokoju, według ich pół- 
urzędowego zdania ma być prostym wymysłem. 
Tymczasem rzecz się ma inaczej, a do tej chwili 
nie usunięto głównej trudności w zawarciu pokoju, 
gdyż dotąd nie nastąpiła zgoda w kwestyi finanso- 
wej, a mianowicie w sprawie pretensyj szlezwicko- 
holsztyńskich do części sumy z wykupu cła na 
Sandzie pochodzącej. Również i mocarstwa zacho- 
dnie ani cofnęły ani późniejszemi notami nie od- 
wołały przedstawień, które kazały zrobić niemie- 
ckim mocarstwom, każde sposobem sobie właści- 
wem: Francya suaviter in modo et fortiter in re, 
Anglia zaś w tonie hałaśliwym i grożącym. Zatem 
co do głównego punktu sprawa stoi na tem sa- 
mem miejscu, jak przed dwanastu dniami. Że tym- 
czasem znów rozpoczęto ukłądy i że przynajmniej 
w przybliżeniu zgodzono się na zasady, które przy 
regulowaniu granie mają być zastósowane, jest 
zapewne faktem ważnym a szczególnie pod tym 
względem, że przez to stają się niepotrzebne wnio- 
ski powszechne głosowanie w północnym Szlezwiku 
na celu mające; ale ze względu na sam punkt 
główny nie wiele to ma znaczenia. Żadną miarą 
zaś nie można go łączyć z pnnktem tyczącym się 
kwestyi finansowej, który jest dla siebie odrębnym, 
a zatem ze sprawą regulacyi granicy nie ma nie 
spólaego. Dotąd obie strony układające się nie 
zbliżyły się na tem polu; i coraz więcej staje się 
prawdopodobniejszem , że duńscy pełnomocnicy 
zamierzają tym razem tak uporczywie bronić swej 
pozycyi, jak na konferencyi londyńskiej linii Szlei. 
Nie chcę przez to powiedzieć, że zanosi się na 
zerwanie konferencyi; bo zdaje mi się, że tym 
razem skłonniejszą będzie do ustępstw strona nie- 
miecka. 


winien, gdyż należało mu się było udać do 
poselstwa angielskiego, a to, czyniąc zado- 
syć życzeniu Porty i polityce swojego rządu, 
było by misyonarzom swoim nakazało mil- 
czenie. Uczynił to, jak piszą, poseł angiel- 
ski sir Henryk Bulwer i wystósował do mi- 
syonarzy okólnik, w którym przybrał rolę 


tłómacza prawd i dogmatów religijnych, 
naganiając surowo propagandę i wskazując, 
jakiej drogi trzymać się mają nadal misyona- 
rze; mówi bowiem: „Głoście słowo Boże, 
bez zaczepiania misyi Mahometa.“ Innemi 
słowy: bądźcie chrześcianami i muzułmana- 
mi zarazem. 

Łatwo Torkom zostawić posłannictwo 
Chrystusa w pokoju, bo Chrystus, Issa jak 
go nazywają, jest dla nich prorokiem tak 
dobrze jak Mahomet. Nawet Matkę Boską, 
matkę Issy, mają oni w wielkiem poszanowa- 
niu. Co nie przeszkadza, że „niewiernych*, 
gdyby im wolno było, wytępiliby chętnie, 
jak to dało się widzieć w Damaszku i Dżed- 
dzie, a prawowierny muzułmanin na widok 
Chrześcianina zawsze ma na ustach wyraż 
kelb (pies). Jak atoli mogą misyonarze chrze- 
ściańscy propagować „słowo Boże* bez 
sprzeciwiania się misyi Proroka, jak zwła- 
szcza Turek William Selim, który porzucił 
Mahometa dla Chrystusa, może pogodzić 
okólnik p. Bulwera ze swoją wiarą, którą 
chce rozprzestrzenić, tego zrozumieć nie po- 
dobna. 

To też propaganda owa inaczej się przed- 
stawia Fuadowi paszy aniżeli redaktorom 
Timesa. Inne ona ma znaczenie w Stambule 
aniżeli w Londynie. Wezyr dzisiejszy, Fuad, 
który pobierał nauki w Enropie, a między 
innemi w Berlinie, miał sposobność przy- 
patrzenia się, jak to państwa europejskie 
postępują z wolnością wyznań. Mniej też 
pod tym względem absolutny od Timesa, nie 
sądzi, aby można kazać milczeć propagan- 
dzie chrześciańskiej. Udał się do p. Bulwęera, 
ale niemniej stara się wyjść z kłopotu, usu- 
wając ze Stambułu ludzi niebezpiecznych, 
to jest misyonarzy. Fuad pasza, kiedy był 
jeszcze tylko efendim, napisał o kwestyi 
Miejsc Świętych broszurę, gdzie zamiast na- 
zwiska swego położył te wyrazy: „przez 
kogoś, co tę kwestyą zna“. W rzeczy samej, 
świadomość zdradżała autora. Z niej także 
łatwo się przekonać, że Fuad pasza wie 
doskonale, jakiem niebezpieczeństwem za- 
graża islamizmowi propaganda chrześciań- 
ska, i wątpić można, aby miał przekonanie, 
że państwo Ottomańskie, takie jakiem jest 
dzisiaj, mogłoby się z zasadą wolności wy- 
znań utrzymać — przypuszczając, że zasa- 
da miała być w rzeczywistości zachowa- 
ną, a nie pozostać tylko na papierze za- 
pisaną w jakim hatti- szeryfie lub humajonie. 


KORESPORDENCYA CZASU. 


Wiedeń 8 września. 


Berlin 8 września. 


+ Prasa wysila się na odgaądywanie przyczyn, 
które wstrzymują konferencye pokojowe mocarstw 
niemieckich z Danią. Jedne dzienniki znajdują je 
w uporze Danii, drugie w nieprozumieniua mo- 
carstw sprzymierzonych, inne w trudnościach le- 
żących w samej podstawie pokoju, mianowicie 
w kwestyach finansowych, które wymagają po- 
przedniego szczegółowego rozstrząśnięcia i obu- 
stronnego porozumienia się. Teraz jeden z dzien- 
ników niemieckich domyśla się, że główna tru- 
dność leży w dyplomatycznem stanowisku , które 
trzy mocarstwa neutralne, Rosya, Francya i An- 
glia zajęły w obec przedugodnych punktów po- 
koja. Dziennik ten twierdzi, że Dania nie śmia- 
łaby stawiać tylu tradności, gdyby nie miała po- 
wodu liczyć na dyplomatyczną pomoc tych mo- 
carstw. Mocarstwa te miały się już porozumieć 
z sobą, aby przeszkodzić wcieleniu - Księstw nad- 
elbiańskich do Niemiec, a przynajmniej aby ura- 
tować dla Danii północny Szlezwik. Że takiem 
jest życzenie Anglii, poświadcza to odpowiedź lor- 
da Russella na depeszę pruską, zawiadamiającą 
gabinet angielski o zawarciu przedugodnych pun- 
któw. Lord Russell mówi o konieczności wysłu- 
chania ludności północnego Szlezwiku. Francya 
podziela zapewne ten argument. Nowością jest, że 
i Rosya zbliżać się ma do zapatrywania się mo- 
carstw ząchodnich. To pewna, że żadne z nich 
nie patrzy chętnie na rozpościeranie się Niemiec 
nad brzegami morza Baltyckiego i Północnego i 


Duńskiego. 


tej nowej pogłoski uwagę: że trudao dać wiarę, 
aby pomiędzy Rosyą, Anglią i Francyą przyszło 
już w tej sprawie do porozumienia się i do alian- 
su, ale że bardzo jest rzeczą prawdopodobną, iż 
Dania liczy na jakąś pomoc, a niezłamany opór, 
jakiego doznaje w Petersburgu kandydatura księ- 
cia Fryderyka, oraz wskazywanie tej kandydatu- 
ry za główną przeszkodę nowego połączenia z s80- 
bą rozerwanych części państwa duńskiego, napro- 
wadzają wyraźnie na domysł, które to państwo 
w szczególności zamierza dać pomoc Danii. 

Trudno dopatrzyć się, ile w tem wszystkiem 
prawdy. Przyjaźń Rosyi z Prusami musiałaby się 
zachwiać, gdyby się plan wyżej wskazany miał 
potwierdzić. Miałżeby z nim stać w związku pro- 
jekt zaślubienia królewnej duńskiej z następcą 
tronu rosyjskim? lub być juź tego zaślubienia 
skutkiem? Cała prasa gubi się chwilowo w do- 
mysłach i kombinacyach. Musimy i my obracać 
się w tem nieokreślonem kole. 

Król powróci do Berlina w przyszły poniedzia- 
łek. Widzenie się z Cesarzem Napoleonem nie 
przyszło do skutka z powoda słabości tegoż. Mi- 
nistrowie zjadą się równocześnie z królem do Ber- 
lina. Około 20go b. m. spodziewają się tu przy- 
bycia cesarza Austryackiego. Cesarz rosyjski ma 
przybyć później. Zjazdu więc trzech monarchów 
północnych w Berlinie nie będzie. Królowa pozo- 
stanie jeszcze czas niejaki w Baden-Baden i ma 
się widzieć z cesarzową Eugenią, która się udaje 
do Schwalbach. 

Konferencya handlowo-celna znów do nieozna- 
czonego czasu odroczona. 


— r. Domysł mój w jednym z poprzednich li- 
stów wypowiedziany, że pogłoski, puszczone w 0- 
bieg o szczęśliwie dokonanych przygotowaniach 
do zwołania sejmu kroackiego, trudno aby się 
sprawdziły i że uważać je należy za zondowanie 0- 
pinii, już się teraz sprawdza. Wszystko to bowiem 
co ostatnimi dniami znowu opowiadano O czyn- 
nościach kanclerza nadwornego Mazuranicza w spra- 
wie jak najspieszniejszego zwołania kroackiego 
sejmu, przynajmniej w czterech piątych częściach, 
należy do bajek. Zaliczyć do nich przedewszyst- 
kiem potrzeba wiadomość, że w kancelaryi nad 
wornej wypracowano już nową ustawę wyborczą 
dla królestw słowiańskich i równocześnie za pomo- 
cą zręcznego uorganizowania stronnictwa rządo- 
wego pozyskano zapewnienie, że nowa ustawa 
wyboreza będzie zastósowana na korzyść stron- 
nictwa ministeryalnego. Tymczasem pod względem 
ustawy wyborczej, któraby wejść musiała w życie 
w razie zwołania zagrzebskiego sejmu, nie zgo- 
dzono się nawet na pierwsze, najgłówniejsze za- 
sady, a cóż dopiero mówić o szczegółach ustawy, 
która ma być zaoktrojowana? Co się zaś tyczy 
tego nibyto pozyskanego rządowego stronnictwa, 
to ma się rzecz tak samo, jak z pośredniczącem 
węgierskiem stronnictwem, z którego pozyskania 
chełpią się nie tyle same afery rządowe, co ich 
poplecznicy: organa półurzędowe. Skoro idzie o 
działanie na prawdę, wnet odpadają od niego 
wszystkie niezależniejsze żywioły, tak że nawet 
przyjść nie może do założenia projektowanego 
własnego dziennika; a z całego nibyto wielkiego 
i licznego zastępu zostaję tylko małoznaczący i 
niedołężny odłamek starych konserwatystów z or- 
ganem swym Pesthi Hirnoek, odłamek, który po 
dyplomie październikowym miał swych reprezen- 
tantów w kancelaryi węgierskiej a równieź nie 
doprowadził do załatwienia sprawy. 


Paryż 7 września. 


Świeżo wyszłe Pamiętniki p. Bourgoing, któ 
w r. 1807 i 1812 Odbywał kampanię w BI a 
potem poświęcił się dyplomacyi, bardzo życzliwie 
wyrażają się o kraju naszym. Ojciec jego był rezy- 
dentem w Dreżnie za Księstwa Warszawskiego i 
często bywał w Warszawie. 

Nord nie jest jaż w Paryżu czytany, ale zastę- 
puje go Pressa. Ostatni dziennik przedrukował ar- 
tykuł Gazety Moskiewskiej, w którym Rosya do- 
maga się prawa wynaradawiania ludności, jak to 
ma czynić Francya w Alzacyi, Gazeta Moskiewska 


Wiedeń 9 września. 


— r. Tutejsze półarzędowe organa zapewniają 
znowu: że układy o pokój idą jak najlepiej a że 


na rozbicie wygodniejszego dla nich królestwa 


Jeden z tutejszych dzienników czyni z powodu 


zdaje się niewiedzieć, że Alzacyi nikt nie wynara- 


dawia, że ona sama się przekształca. Ludność tej 
prowincyi używa równych praw co Francuzi i bo- 
gaci się żyjąc z Francyą, a ta z przyczyny poło- 
żenia jeograficznego. Położenie Polski jest zupeł- 
nie inne. Sami Rosyanie wyznają, że Dźwina i 
Dniepr tworzą naturalną granicę, że Polską różni 
się od Rosyi językiem, klimatem, roślinuością, po- 
łożeniem jeograficznem, słowem wszystkiem. Taka 
przyrodzona granica nie da się znieść za pomocą 
środków, których, według Gazety Moskiewskiej, 
ma używać Francya w Alzacyi; taka różnica wy- 
maga Środków Tamerlańskich i takich Rosya dziś 
używa. 

Franenzi wzdychają do rychłego ściągnienia ca 
łego wojska z Meksyku. Wyprawa meksykańska 
stała się, jak wiadomo, powodem, że Francya straciła 
dawną pozycyę w Europie. Trzeba będzie wiel- 
kich nsiłowań, aby ją odzyskać. Korzystając z kłó- 
tni i nieżywości Zachodu, Rosya, nie mówiąe już 
nic o Polsce, daje żonę królowi greckiemu, a sa- 
ma kojarzy się z Danią przez małżeństwo na- 
stępcy tronu z królewną Dagmarą. Wiadomo, jak 
silny polityczny węzeł tworzą zawsze rosyjskie 
małżeństwa. Grecya i Dania, opuszczone przez Za- 
chód, szukają oparcia w Rosyi. Za tym przykła- 
dem może pójść z czasem Rumunia. Wszyscy wi 
dzą, że olbrzymia wojna krymska stała się bezu- 
żyteczną. Roku 1854 wykładano Zachodowi, że 
sprawa wschodnia wymaga działania nie na po- 
łudnia i północy, lecz w środku. Nie chciano te- 
mu uwierzyć, przynajmniej nie chciała uwierzyć 
temu Anglia; i Zachód ma dziś, na co zasłużył. 
Dostanie się zapewne coś i Prusom. Jeżeli Cesa 
rzewicz ożeni się z księżniczką duńską, Rosya, 
przywykła do panowania na morzu Baltyckiem, 
nie da Prusom wziąść portu Kiel. 

Powrót Aleksandra II do Niemiec odżywił roz- 
mowy o koalicyi. Wezoraj rano bar. Budberg u- 
dał się do Niemiec. 

Temu parę miesięcy Pays pytał się co myśli 
robić Rosya, trzymając całą swą armię. Zaraz po- 
tem doniesiono, że Rosya rozbraja; i Pressa radzi- 
ła Europie wziąść przykład z Rosyi. Tymczasem 
dziś dobrze jest wiadomo, że Rosya nie myśli o 
rozbrojeniu. 

Zamęt Europy jest niesłychany. Nadawano mu 
różne przyczyny, dla wprowadzenia w błąd opinii, 
ale główna przyczyna leży w wyprawie meksy- 
kańskiej. Mając w Ameryce 35 do 40,000 wojska i 
znaczną część floty, Francya podjąć nie mogła innej 
wielkiej wojny. Powstanie arabskie jest przyczyną 
pomniejszą i podrzędną, choć liga w Tunis kon- 
sula angielskiego Wood z Chasnadarem i Haider 
Effendym, rezydentem tunetańskim, daje wiele do 
myślenia. Małżeństwo Cesarzewicza rosyjskiego 
z księżniczką duńską powiększy zamęt sprawy 
Kięstw i Niemiec, ale uprości sprawy Europy. Nie- 
którzy sądzą, czemu trudno uwierzyć, że ona 
może zbliżyć Prusy do Francyi. 

Cesarzowa Eugienia wyjechała wczoraj do Schwal- 
bach. Monitor zapewnia, że pojechała tam w naj- 
ściślejszem incognito. Nikt się tej podróży nie spo- 
dziewał. Mówią, że ona zdecydowaną została po 
depeszy odebranej od ks. Morny z Baden. Ro- 
zumiecie dobrze, że cały Paryż stara się odkryć 
polityczny cel tej podróży. 

Jen. Roon jest jeszcze w Paryżu. Po zwiedze- 
niu Cherburga i Brestn, wróci on do stolicy Fran- 
cyi. Przypuszczają, że Cesarz może pojechać po 
Cesarzową do Niemiec i zobaczyć się tam, jeżeli 
nie z królem Pruskim to z mniejszymi monarcha- 
mi. Według komunikacyj odebranych z ministe- 
ryum spraw zagranicznych, Europe zaprzeczyła, 
aby Cesarz zamierzał się widzieć z królem Pru- 
skim i że ten projekt mieli tylko pp. Bismark i 
Goltz. Od tego czasu jednak widział się z kró- 
lem i p. Bismarkiem ks. Morny. Jest jeszcze w Pa- 
ryżu i ks. Hubert. Wyjedzie on do Anglii d. 11go 
z k. Napoleonem. Ks. Hubert miał mieć rzeczy- 
wisty cel w Danii, ale miał być uprzedzonym 
przez Rosyą. Z powodu wyjazdu Cesarzowej, dwór 
przonienja się do Compiegne dopiero w paździer- 
niku. 

Prusy nie podjęły się wcale, jak głoszono i jak 
tego chciała Austrya, zaproponować Francyi zmia- 
nę art. 31 traktatu handlowego. Zaproponowała 
to sama Anstrya, ale odbierze odpowiedź od- 
mowną. 

Wiadomości z Ameryki są ciągle dobre pod 
względem polityki francuskiej. Unioniści nie pa- 
raliżują prac Cesarza Maksymiliana I i zdają się 
być prowadzeni fatalizmem do pokoju z separa- 
tystami. 

Francya miała zawrzeć w Cochinchinie traktat, 
na mocy którego bierze południowy kraj pod swą 
protekcyę, z wynagrodzeniem stu milionów fran- 
ków. Tylko zysk pieniężny może w tym trakta- 
cie być korzystnym dla Francyi. 

Cesarz zamierza zebrać Izby na początku gru- 

dnia, i dał rozkaz, aby wszystko było gotowe do 
tego. Redakcya mowy cesarskiej będzie tego roku 
bardzo trudną. Królowa Wiktorya wywinęła się 
z tradaości, zamilezając o kwestyi polskiej; ale 
tradności przypuścić, aby Cesarz podobnie po- 
stąpił. 3 
Kardynał Pitra, który studyował` długo bibliote- 
ki moskiewskie, ogłosił dzieło „Juris Ecelesiastici 
Graecorum historia et Monumenta, jussu Pii IX, 
Pont. Max. curante J. B. Pitra S. B. E. curd.“ 
W tem dziele, kardynał wytłómaczył tytuł „Cara“ 
i wywiódł, że wedłag doktryny kościola stambul- 
skiego, tytuł ten mógł być dany przez patryarchę 
stambulskiego ale z przyzwoleniem Rzymu. Caro- 
wie starali się przez cały wiek o przyzwolenie 
Rzymu i otrzymał je dopiero r. 1684 Piotr I pod 
warunkiem, że religia katolicka będzie szanowana 
w Moskwie. 
Wyszedł drugi tom dzieła p. le Play, Reforme 
Sociale. Autor chciałby zreformować Francyę we- 
dłag tego co się dzieje w Anglii. Widać w nim 
duch młodzieńczy. Obserwacye jego są jednak do- 
bre i mogą z nich korzystać narody nie tak stare 
jak Francya. 


Wiedeń 9 września. MV. fr. Presse donosi, 
że u dworu robią już przygotowania do podróży 
J.C.Mości do Berlina; Cesarz pojedzie z wielką 
świtą; a ponieważ ks. Karol Lichtenstein jest je- 
szcze chory, zatem towarzyszyć będzie J. Č. Mości 
jako wielki mistrz dworu jenerał hr. Clam-Gallas. 
Również donosi jeden z berlińskich korespon- 
dentów do Bresl. Ztg, że w Berlinie spodziewają 
się przyjazdu Cesarza Jmci; z czego korespondent 
wnosi, że pomimo przeciwieństwa prawie nie do 
załagodzenia w sprawie handiowćj, pomiędzy nie- 
mieckiemi mocarstwami trwa stósunek serdeczny, 
czyli tak zwana entente cordiale. 

Poseł austryacki przy dworze angielskim hr. 
Apponyi przybył wczoraj rano do Wiednia. 

Nowo mianowany poseł rosyjski przy dworze 
austryackim przybyć ma do Wiednia 20go b. m. 

— Tygodnik Schuselki die Reform zwraca 
uwagę polityków austryackich na głęboki we- 
wnętrzny ruch, odbywający się w krajach chrze- 
ściańskich, w północnej części otomąńskiego pań- 
stwa położonych, mianowicie w Rumunii, Serbii i 
sąsiednich słowiańskich krajach. Ale uwaga, którą 
Austrya w tę stronę zwrócić powinną, nie ma być, 
powiada Reform, ową policyjno - trwożliwą, oglą- 
dającą się tylko za środkami do poskromienia 
owych ludów, ale uwagą szczerego przyjaciela, 
cieszącego się z dźwigania się tych silnych ludów. 
Rumunia i Serbia stoją na czele podnoszących się 
ludów chrześciańskich w Tarcyi. „Zamach stanu 
ks. Kuzy tak bardzo potępiany i niegodnie wy- 
śmiewany przez dzienniki wiedeńskie ma tak wiel- 
kie znaczenie pod względem historyi oświaty, że 
wobec tego zamilknąć muszą wszystkie skargi. 
W skutek nowej ustawy wyborczej przestaje być 
reprezentacya narodowa przywilejem bogatych, a 
ustawa o usamowolaieniu włościan wchodzi już 
w życie. Te dwie reformy stanowią warunki, pod 
którymi Rumunia godnie iz nadzieją pomyślnego 
skutku wstąpić może w szereg państw ucywilizo- 
wanych“, W Serbii panuje zgoda pomiędzy Księ- 
ciem a reprezentacyą narodową. W Bośnii, Her- 
cegowinie i w Bułgaryi panuje jeszcze w całej 
pełni bezmyślne, despotyczne gospodarstwo turec- 
kie. Być może, że Porta nie ma zamiaru uciemię- 
żania tych krajów, ale jest to fakt niezawodny, 
że rząd turecki w owych krająch nie umie zapro- 
wadzić tam odpowiedniego potrzebom ich stanu. 
Bośnia i Hercogowina wałczyły już z Turcyą; i 
obecnie tam wre, a w danym razie Bułgarzy nie 
pozostaną w tyle. Terażoiejszego stanu w tych 
krajach utrzymać niepodobna. „Jeżeli się ma za- 
pobiedz pożarowi, który nie tylko pochłonie Tar- 
cyą, ale dalej roznieść może zniszczenie, polityka 
europejska powinna przyjść na pomoc tym ludom 
i ułatwić im spełuienie ich najsłuszniejszych ży- 
czeń i praw. Austrya pomiędzy wszystkiemi mo- 
carstwami ma obowiązek stanąć po stronie tych 
pełnych nadziei ludów sąsiednich.“ 

— Z kółek finausowych dowiaduje się Oestr. 
Ztg, że przyszłemu rokowi skarbowemu, oczywi- 
ście nie przesądzając wypadków przyszłości, nie 
grożą wielkie operacye finansowe. W ministerstwie 
skarbu wygotowanym już jest budżet na rok 1865, 
wykazuje on po zapłaceniu przypadających rat 
długu publicznego deficyt w kwocie 40 milionów, 
a po zaprowadzeniu zamierzonych oszczędności w 
ministerstwie wojny spodziewają się z redukować 
go do sumy 20 milionów , których pokrycie nastąpi 
przez pomnożenie długu bieżącego. 

— Szef sekcyi w ministerstwie skarbu baron 
Hock, który, jak wiadomo czytelnikom, przedło- 
żył rządowi memoryał dotyczący kwestyi celnej, 
memoryał przyjęty następnie przez radę ministrów 
za program postępowania rządu w tej sprawie, 
otrzymawszy właśnie godność tajnego radcy, 
udał się już do Berlina, aby na koferencyach cel- 
nych reprezentować rząd anustryacki. Konferencye 
te mają być tylko wstępem do właściwych ukła- 
dów, i mają się zająć ułożeniem podstawy do 
przyszłych rokowań. Od pomyślnego rezultata o- 
wych mających się dopiero otworzyć konferencyi cel- 
nej — a napomykamy tu, że korespondent z Ber- 
lina do optymistycznej Oestr. Ztg stając się tło- 
maczem opinii ogólaej w owem mieście nie wróży 
wcale pomyślnego rezultatu konferencyom — od za- 
warcia nowego traktatu celnego i handlowego, za- 
wisł, jak donosi P. Ll. cały przyszły system mię- 
dzynarodowych austryackich traktatów haudlo- 
wych. Z odnowieniem traktatu ze związkiem cel- 


nym stoi w styczności traktat handlowy z Fran- 
cyą, która pragnie pozyskać dla swych towarów 


targi austryackie i w widoku tylko tej koncessyi 
skłoni się do jakichkolwiek modyfikacyj Art. 31 


traktatu prusko-franeuskiego. W drugim zaraz rzę- 
dzie stoi traktat handlowy z Angliją, która tak 
żarliwie występuje przeciw systematowi ceł pro- 
tekcyjnych w Austryi. W dalszem następstwie przy- 


szłaby kolej na ugody handlowe z Belgią i Szwaj- 
caryą. Takie pomysły — a wagi ich i daleko się- 
gającego znaczenia zapoznać trudno — krążą w tu- 
tejszych kołach fachowych. W ten sposób, Austrya 
wciągniętąby została stanowczo w koło systematu 
handlowego zachodniej Europy.* 

— Program starokonserwatywnego stronnictwa 
węgierskiego, który w całej osnowie podaliśmy we 
wczorajszym numerze (Czasu, zajmuje żywo dzi- 
siejsze wiedeńskie dzienniki. Na autorach spraw- 
dziła się stara bajka o młynarzu, który chćiał 
wszystkim dogodzić: dzienniki centralistyczne bo- 
czą się na nich, zarzucając, że czychają na wol- 
ność w Austryi, że znoszą się potajemnie z Bis- 
markiem, aby następnie wepchnąć rząd na drogę 
prowadzącą wprost do stolicy w Peszcie, według 
najświeższej rady pruskiego przyjaciela; decen- 
tralistyczne zaś organa — a mamy ta Szczególniej 
na myśli Wanderera, W. Lloyd i praszą Politik — 
w ogólnikowych wyrażeniach programatu wietrzą 
coś niedobrego dla autonomii Węgier. Zgodnie 


jednak przyznają dzienniki, że z partyą, która 


dziś ofiaruje układy, układać się nie warto, bo 
w kraju nie ma wcale stronników, a za krajem 
poważania. Najwymowniejszem atoli jest milcze- 
nie organów rządowych. Hr. Andrassy, główny 
naczelnik stronnictwa, które ogłosiło ów program 


2 CZAS z Niedzieli 11 września 1864. 


oficerowie? Świadek: Nie wiedziałem jak ofice- 
rowie wyglądają. Prezes: Czy byli umundurowa- 
ni? Świadek: Nie. Prezes: Jakież stanowisko za 
jąłeś Pan przy tym oddziele? Świadek: Nie po- 
wiedziano mi jeszcze, czem będę. Prezes: Czy nie 
układano się w tej mierze, jaki Panu dać stopień ? 
Świadek: Powiedziano mi, że postanowionem to 
będzie po przejściu granicy. Prezes: Czy do- 
wódzca oddziału nie był obecnym. Świadek : Nie 
widziałem go, zdaje mi się przecież, że słyszałem 
nazwisko jego: „Wierzbińki.* (Przedstawiają 0- 
bydwóch obżałowanych tego nazwiska świadkowi, 
który ieh nie zna.) Prezes: Cóż się stało nastę- 
pnie? Świadek: Przybyli żołnierze pruscy i roz- 
pierzchliśmy się. Prezes: Gdzież się Pan uda- 
ješ? Świadek: Do Poznania napowrót. Prezes: 
Najprzód przybyłeś Pan do Lednogóry pod Gnie- 
znem? Świadek: Tak. Lecz przybyli, tam żołnie- 
rze pruscy; Wziąłem konia i uciekłem. Prezes: 
Dawniej zeznałeś Pan: Skoro. się pokazali żołnie- 
rze pruscy, wpadłem do stajni i ujechałem konno, 
aby uniknąć aresztowania. Świadek: Wziąłem 
konia, aby go zaprządz do wózka, ponieważ 
konno jeżdzić nie umiem. Prezes: Jak daleko 
wziąłeś Pan z sobą wózek? Swiadek: Aż do Nie- 
chanowa. Prezes : Nie przeszedłeś Pan przez gra- 
nicę do Królestwą Polskiego? Świadek: Nie. Pre- 
zes: Otrzymałeś Pan żołd? Świadek: Nie otrzy- 
małem żadnych pieniędzy. Prezes: Aresztowano 
Pana. Kiedy i gdzie? Świadek: Przy poszukiwa- 
min. Prezes: Dokąd poprowadzono Pana ? Świa- 
dek: Do Trzemeszńa. — Następnie świadek ô- 
świadcza, że będąc cierpiącym na gardło, tak jest 
znużony mówieniem, iż prosić musi, aby na go- 
dzinę odroczono dalsze badanie. 

Na przedstawienie obrony następuje wysłucha- 
nie obżałowanego Władysława Łąckiego z. Posa- 
dowa. Wedle oskarżenia miał on być oznaczonym 
w spisie Działyńskiego jako komisarz cywilny dla 
powiatu bukowskiego. Obżałowany zaprzecza temu. 
Hr. Działyńskiego zna tylko z widzenia, lecz ni- 
gdy u niego'nie był. Pugilares Działyńskiego za- 
wiera notatkę: „800 . tal. wpłynęło z powiatu bu- 
kowskiego od, W. Łąckiego.* Obżałowany oświad- 
cza, iż pieniędzy tych nie przesłał hr. Działyń- 
skiemu. Jako Świadek występuje Feliks Wize 
% Grodziska, zarządzea dóbr ciotki obżałowanego, 
panny Emilii Sczanieckiej. Tenże zeznaje, że' pan- 
na Sczaniecka zamierzała dać na cele narodowe 
1000 tal., że jednakże nie mając gotówką więcej 
nad 800 tal., takowe posłała przez swego sio- 
strzeńca Zygmunta Łąckiego hr. Działyńskiemu, 
do użycia ich na rannych w Królestwie Polskiem. 
Później panna Sczaniecka osobiście urządziła szpi- 
tal dla rannych. 

Gdy następnie powołana na świadka panna 
Emilia Sczaniecka wstępuje na salę posiedzeń, 
wszyscy obżałowani powstają z swych miejsc, aby 
oddać hołd tej szlachetnej i drogiej dla całej Pol- 
ski hiewieście. 

„Panna Sczaniecka potwierdza wszystkie zezna- 
nia swego rządzey i oświadcza, iź posłała 800 
tal. dla pomocy nieszczęśliwym braciom w Króle- 
stwie. Na zapytanie prezesa, czy zamierzała przez 
to wspierać całe powstanie, odpowiada panna Scza- 
niecka, iż musi się wstrzymać w tej mierze od 
dania odpowiedzi. 

Obżałowany Rustejko oświadcza, iż nie widział 
w pałacn Działyńskich obżałowanego, lecz jego 
brata p. Zygmunta Łąckiego. 

Świadek Fogered oświadcza, Że nie jest w 
stanie dzisiaj więcej odpowiadać i otrzymuje u- 
wolnienie aż do dnia następnego do godziny 9. 
W związku z tem wnosi rzecznik Brachvogel, aby 
przetłómaczono resp. przeczytano kilką listów 
świadka, w których się tenże ofiaruje sędziemu 
śledeczemu na szpiega i świadka, ponieważ wdzię- 
czność Polaków poznał ze strony. ujómnej. Pisze 
dalej w. swych listach: „iż z tą samą gorliwością 
służyć będzie odtąd władzom pruskim, jak to czy- 
nił po drugiej stronie, zanim poznał Polaków." 
W drugim liście uprasza świadek p. Kriigera, aby 
go użył „do wyszpiegowania składów broni, przejść 
oddziałów itd. Niemcy nigdyby tego nie odkryli— 
przeciw niemu jako Hrancuzowi nikt nie będzie 
miał podejrzenia, on zaś: nawet własnych roda- 
ków nie będzie oszczędzał“, a w końcn występuje 
stanowczej jeszcze i pisze: „Miej pan zaufanie do 
mej zemsty, która nigdy nie zdoła dosięgnąć tego 
złego, jakiego dopnszezono się” na mnie.*' Szcze- 
góły te nie doszły jeszcze do wiadomości sądu. 

Pręzes: Byłbym w końcu wysłuchania świadka 
dotknął tych listów. 

Rzecznik Lisiecki: Mój klient ks. proboszez Hu- 
bert otrzymał w Bobotę wiadomość telegraficzną o 
niebezpiecznej chorobie matki. W/'skutek tego pro- 
sił o urlop, lecz odmówiono jego prośbie, Obecnie 
nadeszło świadectwo lekarskie, wedle którego eho- 
roba przybrała niebezpieczniejszy jeszcze kieru- 
nek, i dła tego upraszam ponownie, aby udzielono 
memu klientowi urlop. do przyszłego poniedziałku 
i gotów: jestem złożyć kaucyi 1000 tal. © 

Prezes: Sąd: poweźmie w tej mierze uchwałę. 

Rzecznik Holthoff wnosi następnie o uwolnienie 
obżałowanego Łąckiego. 5 

Naczelny prokurator Adlung nie uważa wpraw- 
dzie sprawy tej za zupełnie wyjaśnioną, przyznaje 
przecież, że oskarżenie przeciw obżałowanemu Łą- 
ckiemu jest nieco nadwerężone, i: dla tego zezwo- 
i liłby. na uwolnienie go za kancyą, której wyso- 
zes: Zatem i o tej części mówiono, która do Prus kość sąd oznaczy. Samo Bię' przez się rozumie, że 
należy? Świadek: Tak. Było rzeczą umówioną, że | obżałowani jakioiwiek uwolnieni mają obowiązek 
żadnej części Polski nie miano wyłączyć. s| każdego! czasu stawić się na wezwanie sądu. 

Prezes: Dawniej zeznałeś Pan, iż chodziło of: Następuje badanie obżałowanych Zygmunta Nie- 
granice z r. 1772, i że o tem mówiono w Pary- golewskiego i rządzcy Ferdynanda Molinka. Bliż- 
żn? Świadek: Nie powiedziałem, iż o tem' mówio- sze szczegóły badania i posiedzenia tego podamy 
mo; było to tylko moją osobistą myślą, że się tak później. Tu ograniczamy się na doniesieniu, że po 
stać może. Prezes: Czy Pan przyjąłeś w Poznaniu ukończeniu badania rzecznicy Janecki i Holthoff 
służbę wojskową? Świadek: Przyjąłem służbę wy*| wnieśli o uwolniónie obydwóch obżałowanych event. 
jeżdżając z Paryża. Prezes: Jakiż p po otrzy-|za kancyą. | Idia i 
iale Pan? Świadek: O tem nie wiedziałem nie| Sąd uchwala, aby obżałowanych Władysława 
pewnego. Prezes: Cóż się Pan dowiedziałeś w Po- |Łąckiego, Zygmunta Niegolewskiego i Ferdynanda 
znaniu o stopniu, jaki miałeś otrzymać? wiadek : Molinka uwolnić bez kaucyi, z warunkiem, iż za- 

Francuzi. |wiadomią sąd o każdorazówem miejscu swego po- 
Prezes: Aresztowano Pana? Świadek: Tak, 28g0 bytu ima zawezwanie'każdej chwili się stawią. 
mają. Prezes : Cóż się stało, gdy Pana uwolniono| Wkońcu zapytuje prezes, czy obżałowani ze- 
z więzienia? Świadek: Pojechałem do Chaław, chcą być obecnymi na posiedzeniu we czwartek, 

ponieważ uroczyste Święto katolickie przypadające 

na ten dzień obchodzone jest w Berlinie w nie- 
dzielę. W imieniu obżałowanych oświadcza rzecznik 
Janecki, iż obżałowani zgadzają się na posiedze- 
nie we czwartek. 
Słuchają jeszcze kilku znawców i świadków, 
poczem posiedzenie kończy się. o godzinie 3*/, po 
południu. Najbliższe posiedzenie we Środę o go- 
dzinie dej. Mm n 


roku odbytem (N. 36), pomiędzy innemi zlecił se- sady urzędników ziemiańskich, ale jedynie w kra- 
natorowi Arcimowiczowi bliższe zbadanie kwestyi: jach zabranych, to jest na Litwie i Rusi. Cel tego 
w jakim sposobie dla przyniesienia ulgi klasie | przeznaczonye dla | rozporządzenia jest widoczny ; mniejsza jednak o 
i kwalifikacyę do urzędu. Wszakże nie o to idzie, 
ab |rok szła dobrze, lecz aby niebyła 
polską. 
` — Jenerał Bellegarde 1y naczelnik wojenny od- 
działu kaliskiego i jenerał Bebutow komendant 
i | Warszawy powrócili z urlopów do dawnych obo- 


pośrednictwa, piastował do niedawna godność ju- 
dex curiae i opuścił ją tylko dla tego, aby z wię- 
kszym skutkiem pracować dla sprawy pojednania 
w sposób przezeń pojęty. Ale zawiodła go podo- 
bno nadzieja. 


Królestwo Polskie. 


Dziennik Warszawski z d. 7go września ogłasza 
nowy wyciąg z protokółu posiedzenia Komitetn 
włościańskiego, z daty jeszcze 11 lipca, który 0- 
, bejmuje czynności wykonania ukazów 2go marca 
tyczące się, tudzież podział prac komitetu i ko- 
misyj miejscowych, niektóre rozporządzenia pod 
względem stósowania ukazów itd. Nadto komitet 
ten ma się zająć wypracowaniem przepisów ma- 
jących być zaprowądzonemi ze względu na sprze- 
daż dóbr narodowych i nadanie ziemi włościanom 
bezrolnym, tadzież o udziale gmin w poborze podat- 
ków. Słowem z przedmiotów, które mieści w sobie 
wyciąg z protokółu widać, że całe niemal prawo= 
dawstwo, administracyę i fiaansowość pod wzglę: 
dem własności wykonywa komitet. Wyciąg niniej: 
szy Obejmuje ogrom takich różnordnych przedmio- 
tów załatwionych ryczałtowo lub wskazanych 
ogólnikowo, a załatwionych lub wskazanych bez 
oglądania się na przepisy kodeksu eywilnego. Oto 
jest dokument rzeczony, jak go podaje Dziennik 
Warszawski : 


ubezpieczeń. sk 

V. Postanowieniem wydanem na 17 posiedze- 

niu w d. 8 (20) czerwca 1864 r. pod N. 84, za” 

wiązano komisyę również pod przewodnictwem 86-| i i -| wigzków swoich. 
GV . 


| ayek grób, wedle aan przewodni j 

co do sposobu zastósowania ukazów z d. 19 lute- | misyi użytych iegłych, z włożemiem na tęż 
go (2 marca) r. b. do miast i miasteczek prywa- | komisyę obowiązku przygotowania wniosków CO 
tnych i instytutowych. do uregulowania podatków podymnego, szarwarku 

VI. Z powodu różnorodnych czynności, wyma- i i 
gających załatwienia, komitet urządzający, W za- 
stógowaniu się do art. 8go ukazu o sposobie wpro: 
waądzenia w wykonanie nowych ustaw 0 włościa- 
nach, do daty ukompletowania składu komitetu, 
uznał za rzecz niezbędną, bliższy kierunek nad 
czynnościami komitetu, poruczyć członkowi tegoż 
komitetu, dyrektorowi głównemu prezydującemu 
w Komisyi Rządowćj Spraw Wewnętrznych księ: 
ciu Czerkaskiemu, i protokółem 7go posiedzenia 
w d. 18 (30) kwietnia 1864 r. odbytego, pod N.22 
postanowił : 
| nadač prawo członkowi komitetu księciu Czer- 
kaskiemu do prowadzenia całćj korespondencyi 
w imieniu komitetu urządzającego, utrzymywania 
protokółów posiedzeń, dzienników tak ogólnych, 
jakoteż papierów wchodzących i wychodzących, 
rozdzielania zatrudnień pomiędzy wszystkich urzę. 
doików przy komitecie zostających, lub jemu pod- 
władnych, czawania nad biegiem czynności i dzia- 
łaniami komisyi do spraw włościańskich, i w ogóle 
do używania wszelkich rozrządzalnych środków 
dla zabezpieczenia zgodnego z przepisami, i pręd: 
kiego biegu spraw w komitecie. | 

Prowadzenie korgappndanoyj co do skarg i 
prośb do komitetu wnoszonycć , pozostało pod kie- 
runkiem senatora Arcimowicza, a to w Ścisłem za; 
stósowaniu się. do Nr. 15 protokółu posiedzenią 
uboju urządzającego z dnia 14 (26) kwietnią 
r. b. czł 

Przepisy wymagające rozwinięcia : 


Z ukazu o urządzeniu włościan. 


Art. 30. Komitetowi urządzającemu poleca się 
wydanie niezwłoczne przepisów, według których 
dopełniać się ma rozkład między pojedynczych 
gospodarzy, tego gruatowego podatkn, jaki na za- 
sadzie art. 29, na całe wsie i kolonie nałożonym 
zostanie. | 

Art. 39. Przy oszacowaniu osad według ilości i 
jakości gruntów: suma całorocznego gruntowego 
podatku, przypadająca ze wszystkich osąd wsi 
lub kolonij, ani podwyższoną, ani zmniejszoną 
być nie. może. Według jakich przepisów, i przez 
kogo takie. oszacowanie na prośbę włościan do 
pełnionem być ma, komitet urządzający postanowi. 


Z ukazu o komisyt likwidacyjnej. 


Art. 11. Komitet urządzający w Królestwie, 0- 
bowiązany jest przedstawić w jak najkrótszy m 
czasie do najwyższego zatwłerdzenia szczegółowych 
wniosków, tak w przedmiocie podwyższenia wspo 
mniopych podatków stałych, jako też leżę sort 
porządku ściągania na rzecz skarbu dochodu pro; 
pinacyjnego ną gruntach włościańskich, i co do 
sprzedaży dóbr rządowyck, a po zatwierdzeniu ta- 
kowych wniosków, natychmiast do ich wykonania 
przystąpi za pośrednictwem dyrektora główńego 
skarbu, pod bezpośrednim swoim nadzorem. 


Z ukazu o sposobie wprowadzania w wykonanie 
nowych ustaw o włościanach. 


Art. 5. Na komitet urządzający wkłada się obo- 
wiązek: 

$ 5. Obmyślenia źródeł na. pokrycie wydatków, 
ponieść się mających przez skarb Królestwa, na 
tg bars dziedziców za zniesione powinno- 
ści włościańskie i przedstawienie do zatwierdzenia 
władzy wyższej, szczegółowych w tej mierze pro- 
jektów. | 

Art. 6. Do rozporządzeń powierzonych komite- 
towi należą : 

a) rozporządzenia w przedmiocie wprowadzenia 
w wykonanie pobora podatku, z gruntów, na wła 
sność włościan przechodzących. 

Art. 8. Z pomiędzy czynności powierzonych ko- 
mitetowi urządzającemu, te które wymagają wspól- 
nego roztrząśnięcia, załatwiają SIę kolegialnie i 
decydują się większością głosów; w razie równo- 
ści zdań, głos prezesa rozstrzyga. Jednemu z człón- 
ków komitetu powierza się bliższy kierunek czyn: 
nościami jego, na tej zasadzie jemu powierza się, 
za porozumieniem się z prezesem, mianowanie, 
tranzlokowanie i uwalnianie prezesów . komisyj 
spraw włościańskich, pomocników 1 ich komisa: 
rzy rewirowych, jako też załatwianie innych czyn- 
ności wykonawczych. zus 

Oznaczenie rodzaju i natury czynności, nie wy- 
magających kolegialnych decyzyj, do samego ko- 
mitetu należy. 2 

Do tegoż komitetu należy w miarę uznanej mo- 
żności i użyteczności, przenieść niektóre powie- 
rzone mu czynności, na komisye rządowe stoso- 
wnie do ich atrybucyj, jak niemniej urządzać pod 
swoim bliższym kierunkiem, dla niektórych. spę- 
cyalnych czynności, mięszane kompleta, złożone 
z jednego lub kilku członków komiteta, z urzędni- 
ków rozmaitych władz i ż innych osób na biegłych 
ażytych. i 1 „| 

Po rozważenin przytoczonych tu okoliczności i 
porównaniu ich z zacytowanemi powyżej objaśnie- 
niami i przepisami, prawa, komitet urządzający 
nabrał przekonania: > ` ł 

a) Że kwestyi co do uporządkowania części po- 
datkowej nie nadano jeszcze właściwego kierun- 
ku, któryby zapewnił prędkie, jej zadecydowanie, 
pod względem obmyślenia wszystkich źródeł dò- 
chodów przeznaczonyćh na zaspokojenie wydat- 
ków dla wynagrodzenia dziedziców Za grunta 
przeszłe na własność włóścian. » 

b) Że jakkolwiek RR przygotowawczej 
i dalszej koręspotdencyi co „do prośb i zażaleń 
do komitetu wniesionych; nie móże być oddźielo- 
ne od toku spraw ogólnych, lecz z drugiej strony; 
roztrząśnięcie znacznej ich liczby, z każdym dniem 
powiększającej się, mogłoby spowodować, że kọ- 
mitet urządzający stałby się nie wyższą władzą 
prawodawczą, lecz trzecią instancyą 'władz miej- 
scowych do spraw włościańskich utworzonych; 1 
wreszcie, 

c) Że skutkiem ukompletowania składu osób W 
komitecie urządzającym, jest już obecnie możliwem 
powierzenie kiermnku nad czynnościami komitetu, 
jednemu z jego członków, nieobarczonemu stałęmi 
zajęciami w innej władzy. - : 

Zgodnie tedy z przytoczonemi powyżej uwaga 
| mi, komitet urządzający postanowił : 


Prusy. 


Posiedzenie z dnia 6go września Sądu stanu 
w procesie przeciw Polakom w Berlinie. ; 

Prezes Büchtemann zagaja posiedzenie o godzi- 
nie „9-tej. 

Rzecznik Lent: Mam sądowi ważną wiadomość 
do udzielenia. Wedle doniesienia jednego z obża: 
łowanych, słachany wczoraj świadek: Palczewski 
wychodząc z sali, powiedział do towarzyszącego 
mu urzędnika więziennego: „Prawiebym był ina: 
czej gadał..." Na co. mu urzędnik odpowiedział : 
„Wtedybyś zaraz dostał — ——ćt Z tego powoda 
należy wysłuchać obżałowanego, który o tem do- 
nosi, i oprócz tego odźwiernego więzienia, który 
miał być przy tem. 

Prezes: Wiadomość tę weźmiemy pod. rozwagę, 
a tymczasem przystąpimy do wysłuchania świadka 
Fogered, który przybył tu wczoraj wieczorem. 
Świadek występuje, powiada, że mu Alfred Henryk 
na imię, ma lat 25/1 mieszka w Paryżu. 

Prezes: Jużeś Pan był raz wzywany i nie przy: 
byłeś. 

Świądek: Nie mógłem. 

Prezes:- Zechcesz nam Pan opowićdzieć to, © 
czem już byłeś słachany. Zkądże Pan po wojnie 
krymskiej i włoskiej przybyłeś í do Poznania? | 

Świadek: Z Paryża jako ochotnik... 

Prezes: Namawiał kto Pana do tego ? 

Świadek: Nikt. 

Rzecznik Jańećki: Proszę mi wybaczyć, że prze- 
rywam wysłuchanie. Rzecznik Deyckś, który naj- 
więcej jest interegowanym „przy tem wysłuchaniu 
jeszcze nie „przybył. Poślemy natychmiast po pana 

i noT tegb 


rzony będzie kierunek czynności komitetu, Z za: 
strzeżeniem : 

1) Ażeby prośby i zażalenia, rozstrzygnięcie 
których zależy od komitetu urządzającego, Wno: 
szone były do wspomnionej komisyi ze wszystkie: 
mi potrzebnemi wiadomościami i objaśnieniami, 
jakie poprzednio w skutek roz orządzenia członką 
kierującego czynnościami komitętu, zgodnie z pun+ 
ktem III kro 3.m nipiejszego postanowienia 
zebrane zostały. | 

2) Ażeby prośby i zażalenia na mocy ukazów 
z dnia 19 lutego (2 marca) 1864 r., zadecydować 


Wypis z protokółu 20go posiedzenia komitetu urzą- 
dzającego w Królestwie Bolskiem z d. 29 czerwca 
(11 lipca) 1864 r. Nr. 99. 


O podziale czynności pomiędzy członków komi- 
tetu urządzającego, na zasadzie art. 8go najwyż- 
szego ukazu z d. 19 lutego (2 marca) 1864 r. 0 
sposobie wprowadzenia w wykonanie nowych u- 
staw o włościanach. 

W wykonaniu art, 8go najwyższego ukazu 0 
sposobie wprowadzenia w wykonanie nowych u- 
staw o włościanach, bliższy kierunek czynności 
komitetu urządzającego powierzony być ma, je: 
dnemu ze stałych jego członków, do którego na 
tój zasadzie należeć będzie, po porozumieniu się 
z prezesem komitetu, mianowanie, tranzlokowanie 
i uwalnianie prezesów komisyj spraw włościań- 
skich, ich pómoeników i komisarzy rewirowych, 
jakoteż załatwianie innych czynności wykonaw- 
czych ; oznaczenie zaś rodzaju i natury tych czyn: 
ności, należy do samego komitetu. W myśl tegoż 
samego artykuła ukazu do atrybucyi komitetu u- 
rządzającego, należy: urządzenie pod bliższym je- 
go kierunkiem do wykonania szczególaych czyn: 
ności, mięszanych kompletów, złożonych z jedne: 
go lub kilku ezłonków komitetu, z urzędaików 
rozmaitych władz i z innych osób zasiadających 
w charakterze biegłych. 

Zamieszczone poniżėj objaśnienie przekonywa, 
że w zastósowania się do powołanego artykułu 
ukazu, ustanowiono już dotąd kilka komisyj przy 
komitecie urządzającym, kierunek. zaś czynności 
komitetu, do daty ostatecznego uzupełnienia skła- 
du komiteta, podzielony był w myśl artykułu 8go 
ukazu, między dwóch członków, tj. senatora Ar- 
cimowicza, któremu poruczono korespondencyę c0 
do prośb. do komitetu zanoszonych, i księcia 
Czerkaskiego *) na którego włożony był obowią 

Obecnie gdy skład komitetu urządzającego 20 
stał zwiększony o czterech członków, wypada na 
zasadzie ukazów z d. 19go lutego (2 marca) r. b. 
zsjąć się dalszem rozwinięciem tych ukazów i speł- 
nieniem wszystkich czynności, wypływających ż 
wprowadzenia w wykoranie nowych ustaw o wło 
ścianach; a nadto okazuje się możliwem, powie- 
rzenie kierunku czynności komitetu, temu z jego 
członków, któregoby nie obciążały bezpośrednio, 
obok tych czynności, żadne inne obowiązki. 

I. Pod N. 2 protokółu pierwszego posiedzenia 
komitetu urządzającego z d. 14 (26) marca 1864 
roku, pod względem porządku w wykonywaniu 
prac poruczonych komitetowi najwyższemi ukaza- 
mi, postanowiono utworzenie dwóch komisyj cza 
sowych pod przewodnictwem senatora Arcimowi 
cza, złożonych z kilku członków przez niego wy 
branych i przedstawionych. 

1) Na jedną z tych komisyj włożono obowiązek, 
przysposobienia projekta co do sposobu ciągnię- 
cia przez skarb dochodu z propinacyi na gruntach, 
przechodzących na własność włościan (art. 1lty 
ukazu 3go i najwyższy rozkaz zakomunikowanay 
w d. 20 lutego (3 marca) r. b. N. 580). Przedsta 
wione przez tę komisyę projekta znajdują się o 
beenie pod rozpoznaniem komitetu urządzającego. 

2) Drugićj zaś komisyi powierzono przygotowa- 
nie projektów, a w szególności: 

a) Iastrukcyi dla sądów gminnych wiejskich 
(art. 52gi ukazu Ilgo), oraz 

b) Przepisów mających na celu zabezpieczenie 
praw włościan do własności grunta i dogodności 
nabytych przez nich na zasadzie nowych ustaw. 
(Ustęp 3ei art. 5go ukazu 4go). 

IL Z powodu prośb przez włościan wnoszonych, 
zawierających w sobie domagania się i skargi ró 
żnego rodzaju, po większćj części na usunięcie z 
osad, komitet urządzający na szóstem posiedzenia 
odbytem w d. 14 (26) kwietnia r. b. między in- 
nemi pod. N. 15 postanowił: 

a) Zobowiązać członka senatora Arcimowicza, 
aby po zebraniu potrzebnych objaśnień, przedsta 
wił swoje uwagi co do sposobu rozpoznawania 
skarg na oczynszowanie wnoszonych przez wło: 
ścian, osiedlonych w dobrach zostających pod za: 
rządem skarbu ; — oraz 

b) temuż członkowi komitetu senatorowi Arci- 
mowiezowi, w myśl artykułu 8go ukazu 0 8po80- 
bie wprowadzenia w wykonanie nowych ustaw 0 
włościanach, powierzyć rozpoznawanie prośb, ja- 
kie będą wnoszone do komitetu urządząjącego, 
zbieranie co do nich, przedwstępnych wiadomości 
i objaśnień, tudzież nadanie skargom właściwego 
kierunku, z tem jednak zastrzeżeniem, ażeby pro- 
śby wymagające stanowczego zadecydowania, 
przedstawiał do róztrząśnięcia komitetowi urzą- 
dzającemu. s 
„IIL Postanowieniem komitetu urządzającego na 
9 posiedzeniu w dniu 22 kwietnia (4 maja) 1864 
roku pod N. 28 zapadłem, utworzoną została ko- 
misya pod przewodnictwem członka komitetu księ- 
cia Czerkaskiego, w celu przysposobienia przepi- 
sów do stopniowćj sprzedaży dóbr rządowych i 
nadania gruntu włościanom bezrolnym (posiedze- 
nie 8 N. 29). 

IV. Co się tycze ściągnięcia od włościan zale- 
głych składek od vbezpieczenia, komitet urządza- 
jący na 10 posiedzeniu w dniu 2 (14) maja 1864 


i 
3) ATE w wypadkach, gdy prawo nierozwią- 
/|zuje stanowczo kwestyi, albo gdy komisya, skut- 
kiem wniesionych do niej próśb i zażaleń, uzna 
za rzecz konieczną wydać nowe przepisy, — wnio- 
ski jej były przedstawione pod zatwierdzenie 0- 
gólnego zebrania komitetu urządzającego. 

4) Ażeby postanowienia komisyj wykonywane 
były na żasadzie punktu III ustępu 3:0 niniejsze- 
go. postanowienia. 

III. Obowiązki członka kierującego czynnościa- 
mi komitetu urządzającego poruczyć członkowi 
rzeczywistemu radcy stanu ołowiewowi, który 
oprócz wskazanego, w art. 8 ukazu ô wprowadze- 
niu w wykonanie nowych ustaw 0 włościanach, 
obowiązku mianowania, tranzlokowania i uwalnią- 
nia z decyzyj prezesa komitetu, prezesów komisyj 
spraw włościańskich, ich pomocników i komisarzy 
rowirowych, zgodnie z tymże artykułem ukazu, bę- 
dzie w obowiązku: 

1. Mianowania, uwalniania i tranzlokowania u- 
rzędników, znajdujących Bię przy komitecie urzą- 
dzającym, i w składzie kancelaryi tegoż komitetu 
— e0 do urzędników klasy V i VI, po wyjednaą- 
niu decyzyi prezesa komitetu, a co do klasy VII 
i niższych, jak również eo do sekretarzy komisyj 
spraw włościańskich, według własnego uznania, i 
wreszcie co do urzędników odkomenderowanych 
do czynności poraczonych któremukolwiek z człon- 
ków komitetu, po poprzedniem: porozumieniu się 
z tymże członkiem. 

9, Podziału zatrudnień pomiędzy urzędników 


Deycksa i prosimy aby. z wysłuc 
świadką wstrzymano się na godzinę. ` 

Prezes: To przecież nie idzie. 

Rzecznik Brachvógel: Świadek Faucherenx nie 
jest wymieniony w oskarżeniu, nie jesteśmy więc 
dostatecznie: przygotowani, Prosimy więc tylko, 
aby wysłachanie świadka wstrzymano ną godzinę, 
gdyż nie podobna, aby w takich” okolicznościach 
mógł spotkać jaki zarzut obronę. 

Naczelny prokurator Adlung: Sprzeciwiam _się 
wnioskowi. » 

Rzecznik Janecki: Mam dokument jeden do 
przedłożenia. świadkowi, który w godzinę mogę tu 
dostarczyć. O 

Sąd ustępuje i uchwala: Że gdyby wniosek był 
postawiony. przed rozpoczęciem wysłuchiwania 
świadka, takowe możnaby było «odroczyć, skoro 
przecież już się rozpoczęło, przerywać go nie mó- 
Żna. Świadek jednakże tak długo na każdy przy- 
padek będzie zatrzymanym, iż, obrona będzie mo- 
gla stawić: dotyczące gó wnioski. 

Rzecznik Lent: Wskutek tego upraszam pana 
prezesą, aby odtąd i zawsze dzień wprzódy zawia- 
domił obronę o zamierzonych rozprawach na dzień 
następny. jm" | 

Prezes: Zastanowię się nad tem. (Do świadka 
Fogered) : Pytałem zatem Pana’ w jakim celu 
ndałeś się do Polski? Świadek: Aby wziąć udział 
w powstaniu. Prezes: Do kogo udałeś się Pan w 
Paryżu ? Świadek: , Do hr. ranickiego. Prezes: 
W jakim celn? Świadek: Aby otrzymać potrzebne 
na podróż pieniądze. Prezes: Czy otrzymałeś Pan 
takowe ? Świadek :'W połowie. Prezes : Ile? Świa- 
dek:-100 franków. Obżałowany Callier:: W;Pary- 
żu istniały, dwa komitety, jeden polski, drugi pol- 
sko-francuski. Hr. Branicki był prezesem drugiego. 
Świadek Fogered potwierdza to.. Prezes: Czy 
Pan zdecydowawszy się udać w Poznańskie wie- 
działeś, że tam inni. już rodacy pańscy się udali ? 
Świadek: Wiedziałem. Prezes: Kiedyż wyjechałeś 
Pan z Paryża? Świadek: 8 maja. Prezes: Dokąd 
pojechałeś Pan? Świadek: Do Mosiny. Prezeg: 
Miałeś Pan paszport? Świadek : Miałem. Prezes: 
Miałeś Pan legitymacyą jaką od hr. Branickiego ? 
Świadek : Nie. Prezes: Dokąd pojechałeś Pan ztąd? 
Świadek: Do hr. Raczyńskiego. Prezes: Czy znasz 
Pan imie hrabiego? Świadek: Nie. Prezes: Cóż 
się stało w czasie pobytu pańskiego u hrabiego ? 
Świadek : Spotkałem tam kilku Francuzów. Wkrótce 
potem wyjechałem. Prezes: Dokąd? Świadek : 
Pani Moraczewskiej. Prezes: Czy wstąpiłeś Pan 
do jakiego oddziała? Zkim rozmawiałeś Pan 0 
dalszych zamiarach ? Świadek: Z nikim. Miałem 
czekać dopóki mie wyślą oddziała nad granicę. 
Prezes: Któż to Panu powiedział? Świadek: Wie- 
działem już w Paryżu o tem. Prezes: Cóż mó- 
wionó w Paryżu o czynności jaką miano rozwi- 
naé? Świadek: Nie pewnego, miałem czekać, do- 
póki nie otrzymam rozkazu co mam uczynić. Pre- 
zes: Czy mówiono o celach powstania ? Świadek : 
Tak. Prezes: Jakież były te cele ? Świadek: Wszy- 
scy rozmawiali o powstaniu, W a były ko- 
mitety, zbierające składki? Prezes: jakim celu? 
Świadek :* Celem odbudowania Polski. Prezes : 
W jakich granicach? Świadek: Całej Polski. Pre- 


mitetu. 

8. Prowadzenie korespondencyi w imieniu ko- 
mitetu urządzającego i protokułu posiedzeń. 

4. Czuwania nad należytym i zgodnym z prze: 
pisami biegiem czynności miejscowych zarządów 
do spraw włościańskich. 

5. Usuhięcia właściwemi środkami przeszkód 
tamujących bieg czynności ji wstrzymania niezgo- 
dnego z prawem działania, po poprzedniem uczy- 
nieniu w tym względzie przedstawienia do komi 
tetu urządzającego, a to w wypadkach wskaza- 
nych w punkcie 7 niniejszego postanowienia. 

6. Zastósowanie właściwych Środków do roz. 
strzygnięcia nieporozumień oraz wątpliwości na 
gruncie wyrodzić się mogących, po poprzedniem 
uczynieniu w tym względzie przedstawienia do 
komitetu urządzającego, a to w wypadkąch wska- 
zanych w punkcie (ym niniejszego postanowienia. 

7. Czynienia przedstawień do komitetu urządza: 
jącego we wszystkich wypadkach w punkcie 5 i 
6 wskazanych: 

a) w interesach stanowczo przez prawo nieroz- 
trzygniętych ; 

b) w'interesach określających gruntowe stosunki 
pomiędzy dziedzicem dóbr i włościanami, jeżeli 
wymagać będą zmiany kolegialnych decyzyj ko- 
misyj. w "i 

8. Dopełnienia, z polecenia namiestnika i z wie- 
dzą komiteta urządzającego, objazdów oddziałów 
powierzonych komisyom Bpraw włościańskich, dla 


czynności, nie przerywając pełnienia swoich obo- 
wiązków, z wyjątkiem, że bieżącą korespondencyę 
w czasie jego nieobecności, prowadzić będzie je- 
dęn z wyższych urzędników, znajdujących się przy 
komitecie urządzającym, na mocy upoważnienia 
tegoż komitetu. ; EN 

W czasie objazdów dopełnianych przez członka 
kierującego czynnościami komitetu, dla zrewido- 
wania praw miejscowych komisyj, na zasadach 
szczegółowo określić się mających, komitet urzą- 
dzający postanowił: kierunek nad korespońdencyą 
bieżącą oddać „asesorów! kolegialnemu Tichmie- 
niewowi. 2-54 ` daZO WE N 

IV: Co się tyczy utworzenia komisyi likwida- 
cyjnej, określenia jej atrybucyi i stosunków z Ko- 
mitetem urządzającym, Oraz z komisyami spraw 
włościańskich, wydane zostanie oddzielne posta- 
nowienie. ; 

V, Wszystkie obowiązki włożone poprzednio na 
członków komiteta urządzającego, bądź w skła- 
dzie komisyi, bądź oddzielnie, o ile niniejszem po: 
stanowieniem nie są zniesióne, pozostają w swej 
mocy. OE S Ai 


łem pozwolenie zabawić dni kilka. Prezes: Otrzy- 
małeś Pan pieniądze na podróż Z powrotem do 
Paryża? Świadek:'Nie. Prezes: Czy nie było mo. 
wy o wyprawie, jako zamierzano uczynić? Świa- 


Oryginał podpisali : 

Namiestnik, prezydujący i członkowie komitetu 
urządzającego. E db 

— Dzienniki rosyjskie donoszą, że rozkazem 
cesarskim. ż dnia 14/26 lipca pozwolono oficerom 
wszelkiej broni, nawet tym, którzy zostają w służ- 
bie czynnej i jeszcze nadał służy mogą, a zatem 
nie kwalifikują się do uwolnienia, przyjmować po- 


aan 

*) Który ani słowa po polsku nie umie, jak i wie- 
la innych jego podwładnych urzędników, a do ula- 
twienia spraw włościańskich używanych. (Red. Cz.) 
zek kierowania innemi czynnościami i przezna- 
czania osób do komisyj włościańskich. 


Nie mcy. 


Jeden z korćspondentów berlińskich do Bresl. 
Zig podaje treść artykułu Provinzial Correspondenz 


zastałeś? Świadek: Ludzi. Prezes: Iluż? Świadek T 
100 — 150 ludzi? Prezes: Czy byli uzbrojeni? 
Świadek: Mieli karabiny. Prezes; Czy byli tam 


CZAS z Niedzieli 11 Września 1864. 3 


z 7go b. m, o którym zrobiliśmy wagiankg r koma dniami garnek żelazny napełniony smołowcem, 
przeglądzie politycznym wczorajszego Czasu. We- |i ugodził go niebezpiecznie w głowę .i czoło. Przez 
dług tego artykułu mie mają żadnej postawy > parę dni obawiano się nawet o jego życie, i dziś 
głoski, jakoby Prusy chciały odstąpić od swej do- |stan zdrowia jego nie jest jeszcze zapewniony, 

POJ ok zasady w.polityce handlowej; poda-| — Znajdujemy . w wiedeńskim „Volksblaft z 8go 
dzą One, jak już, częściej wspominano, rękę do po- | września „następującą wiadomość, która lubo ma cechę 
rozumienia się z Anstryą. w.tej sprawie, jednak | zmyślenia, już przez to samo, że przód laty® obiegała 
tylko wyłącznie na podstawie swojego dotychcza- | taka sama po dziennikach, jednak podaną została z 
sowego systemu i trzymając się stanowcze: fran- |uiejakiemi '/ szczegółami, podnoszącemi jéj! prawdzi- 


cuzkiego handlowego traktatu. Jest to warunek, |wość. „Pewien masarz na Leopoldstadt; dostał w: 


który bardzo znacznie ścieśnia pierwsze przyrze- |tych dniach wieprze ż Galicyi. Kiedy jednego zabito 
czenie. 

Austrya żądała, aby konferencya w sprawie | mało jeszcze nadpsuty, a na nim piękny pierścionek 
handlowej zebrała się do 12go b. m. ale Prusy |złoty z brylantami. W pierścionku tym wyryte 
nie. przyjęły tego terminu: Tymczasem toczą się |trzy głoski związane w cyfrę”C. 24.) H. 'a-nad niemi 
jeszcze rokowania; a Provinzial Correspondenz twier- | korona baronowska. Jakim sposobem palec dostał" się 
dzi, że konferencya zbierze się ma przyszły ty-|do żołądka wieprza, to zapewne trudno będzie kie- 
dzień. dyś dociec“, EDAN GEST W 

Ta sama Prov. Correspondenz oświadcza, że wszy-| — Dzień 9ty września był cały [pochmurny i sło- 
stkie pogłoski o zjezdzie króla pruskiego z Ce- 
sarzem są zupełnie bezzasadne, jednak uważa je 
o tyle za ważne, że wyrażają serdeczne stosunki 
międźy óbudwoma rządami. 

— Wiadomo, że na zażalenie Hanoweru z po- 
wodu zajść w Rendsburgu odpowiedziały były 
Prusy, iż nikt mie kazał wojskom hanowerskim 
wychodzić z miasta, iż wyszły dobrowolnie a za- 
tem i same powrócić mogą. Hanower nie poprze- 
stał na tej odpowiedzi, lecz udał się do Austryi 
o pośrednictwo, a ta zaproponowała złożenie ko- 
misyi 4 oficerów wojsk czterech rządów egzeku- 
cyjnych do zajęcia się załatwieniem sprawy rends- 
burskiej. Prusy przyjęły ten wniosek. 

— Różne dzienniki twierdziły, że Prusy obsta- 
ją w układach pokojowych za swem powiększe- 
niem terytoryalnem., i że Austrya nie sprzeciwia 
się już tem żądaniu. Korespondent wiedeński do 
Kóln Ztg zaprzecza temu już dla tego, że teryto- 
ryalne nabytki w jakikolwiek sposób zyskane 
sprzeciwiają się pierwotnemu przymierzu , zawar- 
temu między Austryą i Prusami ze względu na 
sprawę szlezwicko-holsztyńską. Zatem należałoby 
pierwej zmienić warunek przymierza, o czem je- 
dnak nikt” mie myśli; a nawet nie było jeszcze 
mowy między gabinetami wiedeńskim i berlińskim 
o wynągrodzenin Prus jakim kawałkiem ziemi. 
Jednak skłonionoby się w Wiedniu do przyznanią 
Prusom prawa trzymania wyłącznie pruskiej za- 


eno-zachodni, potem zachodni ku południu” zbaczający, 


stan barometru o godzinie 2ej po połtdniu 330,98, 
o godzinie 10tej wieczór 3314401, o godzinie 6tćj ra- 


powietrza -+ 1300 R. 
— W niedzielę dnia 11go września , Imienia Naj- 


września, 8. Tobiasza wyznawcy. 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDO 


/ | a 
w Krakauer Ztg i Gaz. Lwowskiój.,. 


kurator Dr Rodakowski, zast. Dr Pfeiffer. — C 


po $. p. Wincentym Laskowskim procesu o unieważ” 
kurator Dr Dworski, zast. Dr. Sermak. 


Copoderetwe; poza | heidal 


i i Ki Głogów 6go września. Ceny targowe WW. a, 
łogi w Rendsburgu i Kielu. „Ale na terytoryalne i. 4 , 
Sabik, chociażby tylko 6 Lauenburg chodziło, esi oto „(za mierzycę) . . R 
gabinet austryacki nigdy się nie zgodzi. Przystał- paki A Sash e gda si 06 © 
by on wtedy tylko, gdyby i Austrya otrzymała od Oko ię je sa e n włłj ę 0 
powiednie' terytoryum; a skoro o tem jest mowa, Proso rea DEC Ed T yos GA 0 
Austryacy nie mają żadnej innej myśli, jak przy- et) ONE . FP DES pi 
łączenie części Szląska do Austryi. Jeżeli zaś Prov. Taai. patran w n* A 
Correspondenz utrzymuje, 'żerAustrya ma przezna | -7=0%o wre za siągę) kz 
czenie wzmocnienia sięterytoryałnienie wNiemczech| O.» miękkie. . <.. im: o -55 


lecz w południowej i wschodniej Europie, przy: 
czem Prusy nie odmówią jej pomocy, to podobne 


wskazówki wywołują w tutejszych właściwych] . Kety 5go września. Ceny targowe w w.a. 


sferach zawsze reakcyą, pewną nieufność i budzą| Pszenica . . . . . .(za mierzycę) . . . — 
obawę, że Prusy tylko pracują około coraz wię- MI ryczy rier i A E PE a aa 2:60 
kszego ograniczenia wpływu Austryi w Niem-| Jęczmień. . . . . . es E . 2:20 
czech.“ WARR aiie aalw A EE Na. a 1:40 
"| | POCOO E R 1:20 
pne Drzewo twarde . . (za siągę) . . . 5:34 

s ' M O VAA EEE U -$ 2. » «AIR 

Kronika miejscowa | zagraniczna. | suo.-....... (za celna) . . 130 
Kraków 10 września. Według doniesienia Bot-| Słoma. o... . . a... 0:90 
schaftera J. C. K. Mść ułaskawił jenerała Kruszew- Konicz na paszę . . . es. p. + + + 0:70 


skiego, który mieszka obecnie wraz z rodziną swoją 


w Linz, gdzie jest internowanym. Ułaskawienie to|- Kolbuszowa 6 września. Ceny targowe w w. a. 


nastąpiło na osobiste wstawienie się króla Belgijskie | Pszenica . . . . o= (za mierzycę) . . . 3:00 
go, w poparciu prośby jenerała. Ten ma wrócić naj Żyto . . « « « « « « « «ga . « . „1:66 
mieszkanie do swojej wsi pod Kraków (Łazany za| jęczmień, . « « « + « « «ga + » . . 1:60 
Wieliczką). Dalej zaś mówi Botschafter, że jenerał| Owies. . . «. . « « oo tp eo. 1:20 
Wysocki internowany zawsze jeszcze w Linz, bardzo| Proso . . WO DAD" PELNE 2-00 
jest na zdrowiu podupadły. Na utrzymanie jego wy- arka 55 00 0 1. Pd EYE nik. cy go$ 1:60 
znaczono 80 złr. miesięcznie, które kiedyś mają być] Ziemniaki . . . wie « Ki +x40BO0 
na rachunek Rosyi zamieszczone, Drzewo twarde . . . . . (za siągę) . . . 6:00 

— Na przechodzącego przez podworzec domu p. e E e A iP a 7000 
Schönberga pod L. 51 przy Głównym Rynku profe-| Siano. . . . . . . . . (za eetnar) 1:00 


sora gimnazyalnego p. Graczyńskiego spadł przed kil- 


wikt Panieński — który od lat kilkunastu, 
a mianowicie we Lwowie przez lat 16 na 


INSERATY, 


sj) mocy upoważnienia W ysokićj'Władzy kra= 
Upoważniony jowój nE T in a Lia E A iówiicam się na- 
ZAKŁAD GIMN ASTYCZNY dal wyłącznie udzielaniu nauki językk fran- | 
cuzkiego, jako to: nauki gramatyki, styli- 

podpisanego, styki, literatury, a zarazem konwersacyi 


k RE tegoż języka,"dla' panien początkujących 
mamerne saaowypch meea a: jako Mhrs któreby Aer i = 
i od umo R. 4d : > r + : . 
pien ai Kotani nati da we wła- pełną jego znajomość przyswoić sobie chcia- 
snym tylko Zakładzie, Nowy Swiat ły, a w nauce tej rozpoczęłam kurs w Kra- 
w. 2; w zimie opalanym, lekcyj udzielać będzie. |kowie z dniem 10 września r. b. 


Dla uczniów klas normalnych, przeznączoną jest 

do ćwiczeń godzina 4 do 5 po połudiu, a mia- NE rady s OIRE ed 

nowicie dla Oddziału 1: Poniedziałek i Czwartek; | PYZY y Jagielonskiej. Nr. na l piętrze. 

dla Oddziału Il: Wtorek i Piątek; zaś dla Od- 

działu III: Środa i pea „WEZYR ów SZT TAPET WW WRZ REE A, 
Opłata miesięczna. w 1. i II. ziałe r — . 313. 

zaś „e HL z ograniczoną liczbą uczniów RADA OGÓLNA 


Seremi. b. 0 cusi aa "= | TOWARZYSTWA DOBROCZYNNOŚCI 


BFW bieżącym roku szkolnym przybrałem 
do; pomiocy w Wwiokoniach Adjnunkta i kilku 
zdolnych gimnastyków, jako. „Rączych* „V0r- 
turner.*) 


Wszystkie niżej 


Srebrne Cylin 


W KRAKOWIE. 


; Wedle przyjętćj obecnie zasady, ' Rada 
Wpisy odbywam codziennie w mieszkaniu mo- | ogólna, nie chcąc od razu. narażać „stron. 


Jn Bag A pod L. 168 od godziny |;nteres wanych na egzekucyę admini- 


» n 8,„1t  „ lekcye dla panien. 


i sprawiono, znalazł się w jego żołądku palec męski 


tny, przed południem wiatr przeważnie słaby półno= 
najwyższa temperatura -- 149,2, najniższa =} 1194, 


no 10g0 331*,19, o tejże godzinie 10go temperatura 


świętszej Maryi Panny; w poniedziałek dnia 1250] tak 
|żeli-przedtem sądzono. 


i:|28 w. cent. Prócz tego liść jest bardzo piękny i pod 


sąd obw. przemyski: p. Franciszka Gągolewskiego o 
wytoczeniu legatarynszom jego przez spadkobierców. 


nienie kodycyliu; term. ust. rozpr. 11 pażdziernika, 


WIELKI SKŁAD 
zegarków kieszonkowych 


zegarmistrza w Wiedniu, 
Stadt, Gundelhof. 


kładniej zregulowane, i dla tego daje się „ma je 
den rok zaręczenie. 


IMĘ" Nieregulowane zegarki są znacznie tańsze. 
Zegarki złote, ze złota Nru 3: 


fa: atati HA UP 
to epsze z odskaknjącemi 

klopas l. © pige > a 
“> dto z 2m®kopertami , . < odp 15— 
Kotwicowe (Ankry), srebrne na 

. 18 kamieniach! . . . „od „ 16 — 
dto. lepsze na 15. kamieni; . od 3 18 — 
dto z 2má kop 
dto + lepsze z mocnemi' koper- 


tami. A 
dto angielskie z kryształowem 


Potaż, Stagnacya ciągła nie pozostała: bez wpływu) dów. Odpowiedź na ostatnią notę angielską nie ry- 
na ceny. Upowszechnisjąca się metoda, z resztek sy- | chło nastąpi. 
topu melasowegó, pó u go na wyrób spirytusu, | Hamburg 9 września. Schlesw. Holst; Ztg do- 
wyrabiać jeszcze piękne potazie, pomno za nosi: Powodem przerwy konferencyi są specyal- 
i konkuruje ze skutkiem z pótaziami z popiołu wyrd- | ne narady między Austryą i Prusami. Sprostowa- 
bianemi, Illiryjski towar, dla swej dobroci, ma jeszcze | nie granie zostało bez: tradności ukończone. W: 
prźówagę nad innemi gatunkami, decz: i ten (staniał | sferach dyplomatycznych utrzymują, że ze strony 
'w'obec spadku cenza mniej dobre gatiinki. - | francuskićj na nowo poruszono projekt unii skan- 
BE | ———— dynawskićj. Duński projekt- finansowy. miał być 
Wełna. Od 14 dni zupełna cisza w obrocie. Czę- | przesłany do Wiednia przez pełnomocników mo- 
ścią przy do siebie więkśżych kupeów”jarmark | carstw. Król pruski odwiedzi cesarzową Eugenią 
sanla, częś 2a) zmejsk tj tąd Kaga, gdyż | W Schwalbach. SE 
abrykanci w ogóle wstrżymują się z zaopatrywaniem Bruksella 9 września. Senat uchwalił 27 gło- 
ię w zapaży, Padda, |że później taniej kupować bę- sami przeciw 14 kredyt 5,575,000 fr. na fortyfi- 
dą. Odkąd eänakto dowiedziano się 0 wyk a de da: dób ogio, członków Senatu wstrzy- 
i ndyńskiej 'aukoyi, odtąd widać na tar mało la. 
W pajac | owi An AANA ti a ; „oj aż lea gr Książę Gramont otrzymał 
wód zwrócili ha średnią i ordynaryj wieżo instrukcyę, aby się nie wdawał w układy: 
ję koś rę opi gy? pokojowe. W Vabar odbędzie się na u- 
tzczenie cesarzowéj Eugenii wspaniałe winobranie. 
u|” Paryż 9 września. (Pr.) Mómortal diplomatique 
utrzymuje, że „Francya odrznci wszelkie dalsze 
układy nad traktatem handlowym prasko - franeu- 
skim, któreby nąbyły już znaczenia umowy nie- 
zmiennej i nienaraszalnej. Natomiast twierdzą, że 
p. Dronyn de Lhuys ż pówodu zagabnięcia Au: 
stryj, czyby Francya gotową była układać się 
pod względem zmian traktatu handlowego między 
Austryą a Prusami zawrzeć się mającego, oznaj- 
mił, że zastanowiłby się, o ileby układy takie 
zapowiadały ulgę i korzyści interesowi handlu 
francuskiego. 


się-stało w sprąwie duńskićj, stało się bez wie- 
dzy i woli ludności Księstw nadelbiańskich. Con- 
stitutionnel uważa to za błąd i temu przypisuje 
„wszystkie nieszczęścia i niesprawiedliwości, któ- 
rych nie uniknięto*. Indépendance belge zapewnia 
jednak, że rząd francuski żadnój w tćj sprawie 
nie wystósował noty i że mie myśli opuszczać 
biernego stanowiska. 

Nord twierdzi, że mylnie doniesiono o przyby- 
ciu do Paryża p. Halla; mówiąc zaś o przyciu 
tam p. Quanten bibliotekarza króla szwedzkiego 
dodaje, że przywiózł ot różne dokumenta tyczące 
się przypałego położenia Szwecyi i mą je udzie* 
lić w imienia swojego króla Cesarzowi Napoleo- 
nowi. 

Nie doszła nas dzisiaj wieczór poczta pruska. 
Ona dostarczyłąby może jakich pewniejszych szcze- 
gółów o podróżach monarchów. Z telegramu tyl- 
ko z Berlina do Wiednia przesłanego dowiaduje- 
my się, iż Gaz. Krzyżowa również donosi, że król 
Wilhelm odwiedzi w Schwalbach cesarzową Eu- 
genię. 

Co do konferencyi wiedeńskićj, wielka panuje nie- 
pewność ze względu na jéj prace. Są domysły, że tra- 
dności finansowe tyczące się podziału dochodów 
państwą duńskiego jak np. ze spłaty cła ną Sun- 
dzie, są tylko. . osłoną trudności terytoryalnych i 
pożądanym dla Danii powodem zwłoki. Przyjażń 
Anustryi i Prus przetrwała szczęśliwie wojnę, a 
teraz ma przetrwać pokój. Jest mniemanie, że 
Austrya także ma wpływ na trudności konferen- 
cyjne, gdyż podobno nie bardzoby jćj to było przeci- 
wnem, aby Dania nieco poprawiła swój stan przykry. 

Ks. Hubert opuści dopiero jutro w' niedzielę 
Paryż. 

Kougres katolicki w Malines zakończył swoje 
posiedzenia 3go t. m. Na uczcie danej po jego 
zamknięciu, pomiędzy innemi p. Żółtowski poseł 
wielkopolski na sejmie. berlińskim wniósł. zdrowie 
biskupa Dupanloup i hr. Montalemberta, dwóch 
znanych przyjociół sprawy polskiej. Biskup Orle- 
ański, odpowiadając na ten toast, ł w końcn: 
„My z Bobą odtąd razem przez ogięń i wodę.“ 

Francya zawarła nareszcie traktat pokoju z Ko- 
chinchiną. Pozwoli to jej wycofać z tamtąd część 
wojska. Na mocy tego traktatu, Francya pozostaje 
w posiadaniu niektórych prowincyj zdobytych. „W. 
fr. Presse zamieszcza zaś telegram z Paryża do- 
noszący, że prócz Saiku i Sadaku, wszystkie zdo- 
bycze mają być zwrócone; Kochinchina uzna 
protektorat Francyi, zapłaci sto milionów kosz- 
tów i otwiera dla handlu francuskiego trzy porty. 
Wieść jednak niesie, że Cesarz Napoleon nie chce 
ratyfikować tego traktatu. 

Adjutant Sułtana Kauf wysłany został w szeze- 
gólnej misyi do Tunis. 


Wina węgierskie. „Oester. Ztg.* donosi, iż sprzy- 
jająca pogoda bardzo dopomogła winnym |latoroślom, 
że się daleko lepszych zbiorów spodziewają ani- 


Tytuń. Bardzo pocieszające dochodzą wiadomości 
o tegorocznych zbiorach tytunin ma Węgrzech. Ze 
wszystkich stron donoszą, iż taka jest obfitość, jakiej 


od lat 50-nie było; morg wydaje w przecięciu 25 do| Cesarzowa Eugenia podróżuje pod przybranem 


nazwiskiem hrabiny Pierrefonds. Towarzyszą jej 
panie Labódoyćre i Poëze oraz panna Bonvet, ad- 
mirał Jarien de la Graviére, margrabia Caux i 
hrabia Cossć-Brissac. Dzienniki francuskie twier- 
dzą, że jedynie z przyczyny zdrowia! Cesarzowa 
ndała się do Schwalbąch. Korespondent paryski 
do, Indépendance Belge: w następujący sposób tlo- 
maczy tę podróż: „Dawne cierpienia Cesarzowej, 
które się. w tych dniach silniej czuć dały, spowo- 
dowały głównie jej wyjazd do Schwałbach. Zdaję 
się także, że śmierć młodej księżnej Czartoryskiej, 
która odnowiła smutne wspomnienia Śmierci księ 
żnej Alby, skłoniła Cesarzową do tej przejażdżki 
i do zmiąny miejsca. Jaż ód dawna miała ona 
zamiar udania się do Rzymu, ale Cesarz: sądził, 
iż podróż tam nie byłaby: w tej chwili stósowną*. 
Pomimo jednak tego tłómąaczenia, nie przestają 
krążyć najrozmaitsze pogłoski i przypuszczenia 
co do istotnego, to jest politycznego celu podróży 
Cesarzowej. Bytność w bliskości Schwalbach tak 
Króla pruskiego, jak i cesarstwa rosyjskich dodaje 
prawdopodobieństwą (tym wnioskom. Depeszą do 
Schles. Ztg donosi już, że Król Wilhelm uda się 
do Schwalbach. Co się zaś tyczy Cesarstwa ro- 
syjskich, żadna jeszcze depesza nie doniosła o 
wyjeżdzie Cesarzowej z Schwalbach, lubo wy- 
jeździe Cesarza i Cesarzowej z Darmstatu. Prze- 
ciwnie depesza z Hamburga z 8go doniosła, że 
carewicz Mikołaj udaje się do rodziców do Schwal- 
bach. Do Patrie zań piszą z Darmstatu, że Car 
miał z żoną swoją opuścić to miasto 9go t. m., 


każdym względem nic nie pozostawia do życzenia. O 
największą część pozawierano już układy po”wyso- 
kich Genach. Gospodarze, którzy uprawie toj róślity 
tego” roku: się poświęcili, są bardzo zadowolniońemi, 


„Wystawa w Trieście. Słychać, iż wystawa ta na 
rok 1865. projektowana, znów: napotyka na nieprze- 
widziane trudności, gdyż komitet! nie otrzymał po- 
zwolenia na urządzenie jej w dawnym „arsenale, i bra- 
kujo.: środków ne wybudowanie osobnego gmachu. 


Berlin 6 września. Pszenica: 100 funt. w miej- 
seu, 52—-62' tal. pł. wedle jakości. Zyto 2000 fant. 
w miejscu nowe 35"/,, stare 81-—82 funt. 34/,, na 
wrzesień i wrześ,-paźd. 34Y/,—1/,, pażdź.-list, 347/5 
do. 35, list-grud, -35'/,, na odstawę . wios. 36/—"/, 
tal. pł. Jęczmień: 1750. funt. wielki „32—36 tal. pł. 
Owies 1200 fant. w miejscu 231/,—25'/, pł. na wrz. 
231/, żąd. wrześ.-pażd. 22'/ą, paźdź,-list, 22!/., list.- 
grud. 22%,, na odstawę wios. 22, maj-czerw, 22'/ą 
tal. pł. Groch: 2250 funt. do gotowania 46—50 tal. 
pł. Olej rzepiowy: 100 funt. bez beczki 'w miejscu 
12, na wrześ. i wrześ,-paźdź. 121/,—9/,„, paźdź-list, 
127/14—/,, list.-grud. 13*/—"/,, grud.-stycz. 129, 
do **/ą,, kwiec.-maj 13'/,ą — 13 tal. płac, Okowita: 
8000°/ Trali w miejscu bez bóczki 14*/,,—!/, na 
wrześ. i wrześ,-paźd. 13*3/,,—7/,—11/,,, paźdź.-list. 
14'/5—Y/44— Yio, Hst.-grud. 14'/,9—1/,,, grnd.-stycz. 
14'/,, kw.-maj 14'/,—7/,,, maj.-czerw. 145/, tal. pł. 
Wypł. 23,000 -cet. żyta, 3000 cet. oleju rzepiowego 
i 120,000 kwart. okowity. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Uzasu”. 


Peszt 10 września. Tatejszą gazeta urzędowa 
donosi, że JCMość ma nmiębawem zwiedzie sta- 
dniny w Kis-Ber (w komitacie Ostrzykońskim w po- 
biiżu Koczą i Babolay Red. Cz.), następnie oglą- 
„jeżeli nie zajdzie zmiana w tym projekcie*. Pa- | dać nowe fortyfikacye Komorna i przyjrzeć się 
trie donosi także, że bar. Budberg wyjechał 6go | tamże rzucania mostu. Podczas odwiedzin tych, 
t. m. do Darmstata, który. parę tylko godzin drogi | przeznaczonych, tylko celom wojskowym, wszystkie 
od Schwalbach odległy. wew. uroczystości przyjmowania mają być zaniechane. 

Co się tyczy zjazdu {Cesarza Napoleona z Kró- Kopenhaga 9 września. Berlingske Tidende 
lem pruskim twierdzą w Paryżu, że nie król Wil- | dowiaduje się, że w tych dniach złożono także 
helm ale Cesarz Napoleon uniknął tego spotkania, | władzy cywilnej „adres. z. północnego Szlezwiku 
odkładając je na później. Nasz korespondent ber- | przeciw oderwaniu od Danii. 
liński twierdzi, iż jedynie śtan zdrowia Cesarza | Kursa: Wiedeń 10 września wieczór. Kolej pół- 
Napoleona nie pozwolił mu się udać do Bades. | nocna 1945.— Akcye kredytowe 187'80. — Losy 
W samej rzeczy byłon bardzo cierpiącym po po- | z r. 1860 94:10. — Losy z r. 1864 86:80. — 
wrocie z Chalons, lecz jak donoszą, ma się już | Paryż 10 września, Renta 66'70. 
znacznie lepiej i przewodniczył 7go t. m. radzie 

Rząd francuski i jego organa nie pochwalają 
obrotu, jaki bierze sprąwa duńsko-niemiecka i by- 
najmnićj z tem się nie tają. Constitutionnel każdy 
|ustęp przeglądu kończy zwrotką, że wszystko co 


„LLKCIE SPIEW, 
Uwiadamiam szan. Osoby interesowane, 
że, z. rozpoczęciem roku szkolnego, otwie- 
- ram znowu. 
Lękcye śpięwn chórowego 
` i solowego,- cuo- )T. 
na które przyjmuję zamówienia w miesią- 
-cu Września w dniach 10, 12 i 15, 


przed południem od godziny 1lej do lej 
wieczór .-. *. . j p> 86 


Przegląd Polityczny. 


Depesze afięzne, 

Berlin 9 września, (N. f. Pr.) Koresponden- 
cyą feudalna zaprzecza doniesienin. o przyjeździe 
Cesarza austryackiego do Berlina. Ani etykieta, 
ani polityka nięzdają się wymagać tak rychłego 
gipka" ię ponownie  sprzyfnierzonych /mobat- 
chów. AE kcye bar. Hocka (zdaniem tegoż pi- 
sma) mogą tylko bardzo ogółowo brzmieć, gdyż 
układy będą mieć cechę tymczasowości. Idzie tyl= 
ko © znalezienie podstawy dla późiejbzych (ik a~ 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY WYDAWCA 
Ksawery Mastowski. 
BESA S 


(Nadesłane). W. HINGLOT, 


Revalesciere D , wyborne śniadanie za kil- t 
ka groszy na dzień, wynagradza tysiąckroć waroid| --- Kryzyer i Perukarz, 


ma? za inne lekarstwa i leczy radykalnie niestraw- 
ność, zapalenie kiszek i żołądka, nałogowe zatwar= kę È * - 

diende, hemoroidy, wiatry, pienia „aw, wa poleca szanownój Publiczności swój nowo 0- 
wątroby i gruczołów śluzowych, kwasów, flegmistoś- tworzony Zakład w Rynku głównym, — w ka- 
ci, mdłości, wymioty po jedzeniu i podczas ciąży, nie- | mienicy Wgo Mileskiego, pod ‘L. 23 naprze- 
smak, biegunki, kurcze, ‘spazmy, bezsenność, Į ciw ratusza, — zaopatrzony w dobór artyku- 
kaszle, dychawice, suchoty, liszaje, wyrzuty, melan- łów toaletowych, jako to: 


choli A pzd, podagrę, wycieńczenie, opadanie 
ER Arak cery, 1 PROBE, (6) Pomad, Perfum, Mydeł, i t. p. 
Oto wyciąg z 65.000 przypadków: Nr, 58,214. np air iaeei 
nda > Hr? gk A dawnego | oraz Peruk męzkich i damskich, i wszelkie 
' na gwałtown e a, prze- Á 5 j j i naj- 
ciw-którym wszelkie środki lekarskie wyczerpałem. wyrobów -i wlosów 4! jak > t SZYBĘ NA 
Nie mogłem już sapełnie trawić; żołądek mój odrzu- lepszym guście. Tudzież zawiadamia, że wszel- 
cał wolkies miajn pożywienie; i do takiego sto- | kie zamówienia i abonamenta przyjmuje w jak 
pnia moja słabość, żem po kilką razy dzien- | najumiarkowańszćj cenie jlepszćj usłu- 
nie kłaść się musiał do łóżka. Nie mogąc dłużej zno- da sa p si aren się -= ledom 
sić moichę cierpień, udałom się do Revaldsciero Du | 7 W CZem poleca Się y E$ 
Barry, o której mi mówiono. Używając takowej przez szanownćj Publiczności. (1150-- JT. 


jeden miesiąc zostałem zupełnie wyleczony. — Nr. 
Oszwary dębowe, 


genewskich 


wymienione zegarki są najdo- 


dry na 4 kamienie odzłr. 11 — 
12 50 


od 15 — 


`” n " 
w mieszkaniu przy ulicy św. Jana, pod 
© L. 295 na pierwszóm piętrze. 
Alojzy Bieńkowski. 
Nauczyciel śpiewu i kompożycyi. 


59.472. Paryż, 13 rue Duvivier, 15 Kwietnia 1862, 
Panowie! Zapadłszy w gwałtowną gorączkę, używa- 
łem wszelkich środków, jakie mi tylko umiejętność 
ekarska przes swe (organa wskazywała, ale nadat 
remnie, — Powziąłem więc zaufanie do Revalesciere 


pertami+.). . od „ 19 — 


i polepszenie stawało mię coraz bardziej takie, że 


stracyjną, przez ogłoszenie to publiczne akiólkiew LEPR r zdrowie, by takowej, używać “jako Jókarstwa, i mogł zdatne do dylowania ścian, podłogi w staj- 

Porządek innych ćwiczeń: przypomina wszystkim debentom, że nad-|'- gto _ Ankry dla panów_woj-  * : wy , sumiennie zeznać, ie zaraz pierwszego dnia po jej| . - 4 

1. Od god: =. 27 rana co dzień szermierstwo. | szedł czas zapłacenia procentów na rzećż sko gale spoko hA j od „ 22 — Chińskićj Herbaty użyciu, dosnałem prawdziwie cudownego ulżenia; | niach, na cembrzynę do studni, sprzedaje 
18 SHA GRIM STOL . (M 


M Ma zc AB ubogich pod opieką Towarzystwa Dobro- 
BA a Cw © bnieta w Poniedziałki | Czynności zostających, a to za drugie pół- 
Środy zz '|rocze r. b., wprost Kasyerowi Towarzys- 


gdyby mt wypadło; 7zapadłezy w jaką słabość; wy- | leśniczy w lesie Rozwienickim, o pół mili 
bierać, choćby między największemi znakomitościami -C> ` 
lekarskich środków a Revalescietą, nie wachałbym od Jarosławia stopę bieżącą po 4 centy. 


w najlepszym gatunku, silnego, 


zm —0—29 po e y- i tot i pana lat LE us ig i „wybrać + rE 
4., » 11,12 „ lekcya dla dzieci niżej lat [twa Dobroczynności szan. Mułkowskiemu Rote -Cyltuary1x 6 KZI UI" 20 s prawdziwie delikatnego smaku, SE zołei jak najlepioj a zg | (1170-. ) 
10, we Wtorki, Czwart- | Stef: szka: d diL dto ze złotą kapslą. . . .od-„ 38 t ał . łk 1) 
e = tefanowi, — ; = w,domu pod |E. dło — | zegarki damajęje na 448 otrzymałem świeżą przesyłkę po PSE ay boi OLA Loda) 
5. „ 12, 1 godzina do rozporządzenia. 678 Gm. V. ły Rynek na drugiem pię- kamienie |... - LCS 136 Se A] DYK R E an a wwa JA ra | pęka 
6. „ 4do5 po południu, łekcya dla uczniów nor- trże. Niepłacący najdalej w przeciągu dto lepsze ze złotą kapslą . od „ 37 — Brakuella, i 2 ia Oporio, Torino, — W pudełkach | i zak: PEZET 
3 A „malnych akay ZPA 10 do 14, miesiaca, do egzekucyi -wykazanemi Z0- dto senh: roi smi ilia Nazwa „Kwiatowa lietbśts lib Karawano- |po Y H. 5 fts ki. elf 75 ©; 6 HAL 40 fd POUDRE HRO LH 
ue" io ya dla uczni 0 . staną. E- | . Ju % gé wa,“ j t całki fał d 2 ani ká- 12 kil. 75 fr. x nen fr p norol l ; 
we trzech oddziałach jak N. 6. : kapslą na 8 kamieni i. . 40 — » Jes 1em iałszywą, gdyz ani ka- : A Ee nie RZY 
8. „6 — 7 dla młodzieży dojrzalszćj i mężczyzn, Kraków 4 Września 1864, (1190-1-3) dto damskie Savonette, ną8 -” rawany do nas herbaty nie przywożą, ani| ~s jj A> w Krakowie apt. Bruno Miczyń- du(itrate deilagnesie Sucre ę ? atise 
mm we trzech oddziałach jak Prezes: m Hloszowski. da pra grą = alią” vee -a rod — |młode włokniste białe listki, które i naj- > P; H Mo puie apt. én Fera are » YZ , 
r. 6. iJ. x SOA E -- f}; x , 0 LF wę | Zaje zai z 
Opłata miesięczna 0d 2 lekcyj tygodniowych 2 Sekretarz: J. Głębocki. dto Motwicowe (Anisry) = lichszy gatunek hebaty zawiera, nie są ab o Raka każ: s AA Bati 07 Sch Aa dostatecznie jesť rozpuścić ten proszek 
złr. w. a. -- uczniowie wolni od opłaty ta męzkie, na 13 kamieni ód „ 38 —|kwiatem. Również nie jest pył w herba- Hardy. w butelce wody, aby otrzymać wybornego 


szkolnój, tudzież I. i II. oddział uczniów normal- a 
nych, fag tylko połowę, tj. 1 złr. miesięcznie. Ww aż n e 
Oplata niszcza się z góry — zniżoną cenę na” |W okręgu Krakowskim i Bocheń- 


leży uiścić za 5 miesięcy Z góry, X y - BTY $ 
Kraków d. 8 Września 1864. skim, najdalój dwie mil od 


dto lepsze ze złotą kapslą, Od „. 46 = 
dto Kotwicowe z podwójją ” 

koper ERI 

dto z mocnemi kopertami, od 

s 60, 70, 80, 90 do. . $ . 


cie najgorszą herbatą, lecz często jest 
ten pył najdelikatniejszym w całćj herba- 
cie, gdyż powstaje z wzajemnego tarcia 
się pojedynczych listków. Każda próba 


smaku Jimonadę ćzyszczącą o pięćdziesię- 
cia gramach cytrymianu magnezyi. Limo- 
Sto korcy Morawskiej pszeni- |nada ta potwierdzona przez paryską Aka- 


po, 0.6/.185180 407 | 


da, 56 — 
„ 100 — 


z dto _ Remontoirs, z mocnemi rzekona o szczególnej jakości mojćj her- ey „Gółki.** demię medyczną czyści tak dobrze jak 
s kolei żelaznćj, w cenie 15 dof kopertamie+-«-:——+ + 6d „ 150 — | baty, sam 3 i sł | i 
Giss JT. F. Tuszyński. 30.000 złr. w. a. | [magzini zkr. 5, z zegarem. . . . . pe! i k- baty, sama przez się, bez wszelkiego wy- | która, pomimo klęski na pszenicę, w tem ro: | woda Sedlitzka. (881-10.) 


szuka się posiadłości do kupienia. 

i a francuzkiego. Prawdziwe oferty, z wyjątkiem 
Nauka jezyka ira g0 ajentów, uprasza się przesłać franko pod 
Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić |t. J. S. poste restante w Kra- 


jwn sd = o miesjąc d 
szanowną Publiczność, że zwijając K on- |kowie, (1172-- DK | 213 zy 


Zegary wahadłowe własnego wyrobu: 
Slabo lebeg mt n ‘po .. 32i 85 
Bi we godiny i kwandranse po . W 
(1054-9-12) T. 


ku pz | mw i . t) | 3 ” e 

go ihr pr waj się dó meae] Znajduje się w Warszawie w Składach 

udzieleniem bliższych szczegółów przez pocz. |materyałów aptecznych PP.. Galle i Mro- 

tę Zator pod literą R P. zowskiego, i w aptekach: PP, Chrościckie- 

W. Gorecki. go w Wilnie, — Ruckera we Lwowie i 
a Brunona Miczyńskiego w Krakowie. 


Za pobraniem pocztą można odemnie 
wygodnie herbatę otrzymać od. 2 do 6 zfr. 
wal. austr. funt polski. 

(1123-3-6) T. O. T. Winkler 
: we Lwowie pod L. 78, miasto, 


16, 20 i 22 złr. 


-. 50 1 55 |, 
a po . 28132 , 


(1157 --) 


IF "TEPPW "PY 


4 CZAS z Niedzieli 11 Września 1864. 


Nakładem Księgarni 


Franc. Grzybowskiego 
w KRAKOWIE, 
wyszły i są do nabycia we wszystkich 


Składach nut w kraju i za granicą: 
— złr. kr. 
Bendel Fr., Souvenir de Cracovie, 3 Mor- 


B k rasy holenderskićj, czy- 
ycze stój krwi, miesięcy czte- 
ry wieku, jest do sprzedania. Dowiedzieć 
się o nim można u gospodarza kamie- 
nicznego Franciszka, przy ulicy Grodz- 
kićj pod L. 101. 


| lig APC NAN „ / dto BAW" o» wabi irak 
dto 1.600 — 7 = : z 
także papier „Albumi n‘? białkowany | W8 W 2 godzinach schnie ta masa, a po- 


ZAKŁAD NAUKOWO -WYCHOWAWCZY 


DLA E> ZA DW HM HC TU „ 


Zawiadamiam szanownych Rodziców i Opiekunów, iż Zakład mój przenie- 
sionym został na! ulicę Fioryańską do domu pana Hojdy, 
pod L. 345, gdzie zajmuje całe pierwsze piętro, 

(1163--3) T. K. z Krobickich Łuk Skarszewska. 


Od d. 5 września począwszy, 


Dla Fotografów! (MASA 
-T nensi |do froterowania podłóg 


Bilety wizytowe na poczwórnym kartonie . so ks 
bez firmy fotografa aj . 1000. b złr. w. a. koloru Jasnego 1 ciemnego, 


z firmą fotografa we wszystkich językach li- | którą rozpuszcza się na rzadko w kipiącój 


tografowane, ozdobne z obu stron: Jaaa eM, dł d 
w zamówieniu 10.000 — 1.009 po 5 zir. 50 cent. | WOdZi, 1 zapuszCza się nią podiogę pędz- 


lem murarskim lub starą szczotką pokojo- 


(1174-1-3) 


r r 
ceaux brillants, pour piano, op. „ — 89 WODKI GD ANS E 
N. 1. 8 i F isi H i j 1 Ę Ñ l „179 . 24 3 
got, śr grando Fantaisie- g |A KIE, ger onin 1 wajlopazym gotęa i |dłoga wylarta targ zoztką lub welniang |sodzionnio (wyjąwszy soboty i święa) od godziny Sj z rana do 2 po poludniu 
a. z Moreeauz brillants. - - -— « wyborowe: oryginaln. pam Fotografów: Dostać tego można po najtań- wid boze jka Po w Składzie towarów w domu pana Gumplowicza 
Żeleński Wł, Pajęczyna (Głowa Wł. Sy- $ alr. kr. | cenaea > A sku. — Fun cent. — Równie Stradomi d £Ł. 22 (1087-13.15) 
"=, EAJĘ OE Wein Goldwasser, Kiimel _ Przesyłki uskuteczniają się lub za gotowe ` ; rz radomiu po a 
rokomli) Op. 6. . . -o m orai 2 = . > pieniądze lub za pobraniem należytości na Lak do farbowania podłogi, p y P 4 


dto Dwie Pieśni do słów B. Zaleskie- 
go: I. Spotkanie się nasze gdzieś 
daleko; II. Zakochana, op. 7. - - — 50 
dto Śpiew, słowa St. Garczyńskiego), 
olo na baryton, op. 1 
dto Śpiewak w obcećj stronie, (słowa J. 
B. Zaleskiego), solo na bas, op. 3. 1 12 
dto Tędy, tędy leciał ptaszek, (słową 
J. B. Zaleskiego), duo na 2 głosy 
żeńskie, Op. 4.* . . . « « + + * 1 12 


Z nowościami muzycznemi, otrzy- 

mała księgarnia następujące wyszłe 
w Warszawie: 

Chopin Fr... Polonaise pour le pianoforte 

dediće à Mme Du-Pont, oeuvre pos- 


shiosóż 12 505 ET aru: MASKA a = % 


O ile z manuskryptu i dedykacyi wno- 
sié można, kompozycya ta napisana Z0- 
stała w 14 roku życia przez F. Chopina i 
nigdzie dotychczas drukowaną nie była. 


Kratzer A., Dwie Piosnki na fortepian, po- 
święcone Wej Paulinie z Witwic- 


kich Rawicz: N. 1. Piosnka Kra- 


kowska; N. 2 Mazurek . ~. - — 6 


W tejże księgarni zaprowadzony jest 
abonament tak dla miejscowych jako 
i mieszkających na prowinbyi, za opłatą 


roczną 15 złr., — półroczną 8 złr. — kwar- 


talną 4 złr. Abonujący rocznie otrzymają 
jako premium podług własnego wyboru 
nut za złr. 10 bezpłatnie; abonujący pół- 
rocznie za 5 złr.; abonujący kwartalnie 


za 2 złr. 


Wszelkie nowości literatury polskićj, 
francuzkiej, niemieckićj, książki do nabo- 
żeństwa w tychże językach w różnych o- 
prawach, książki szkolne, atlasy, mapy, 
ryciny, fotografie, albumy są do nabycia. 

Przytem księgarnia poleca się szano- 
wnćj Publiczności, iż przyjmuje zamó- 
wienia na czasopisma (żurnale) i dzieła, 
tak w kraju jak i za granicą wychodzą- 
ce, które w krótkim czasie i po cenie u- 


miarkowanćj uskutecznia. (114-1-2) 


Zeszyt V*% dzieła prawniczego 


Dra Czemeryńkiego; 
pod tytułem: 


Powszechne prawo pry- 


watne austryackie, 


wyszedł z druku i jest do nabycia w tych 
samych księgarniach i po tej samój cenie, 
(1148-1-3) T. 


co poprzednie zeszyty. 


Nowa pożyczka 

z premiami. 

Ciagnienie wygranych d. 
1 października 1864. 

Wygrane pożyczki fr. 100.000, 
50.000, 70.000, 60.000, 
50.000, 45.000, 40.000, 
10.000 itd. 

Dom handlowy Antoni Bing 
w Frankfurcie nad Menem odstępuje, 
za nadesłaniem w austryackich ban- 
knotach, 1 los po złr. 1 c. 50,— 12 
losów po złr. 15, — 25 losów po złr. 
30. (1192-1-7) 

Lista wygranych przesyła się u- 
dział biorącym bezpłatnie i franko. 


200,000 


złotych walutą austryacką 
główne wygrane ciągnienia 
ces. król. austr. 


rządowej, 


której ciągnienie najbliższe nastąpi 
już dnia 
1 października rb. 
Ta pożyczka Państwa nastręcza 
kilkakroć po złr. w. a. 250.000; 
200 000; 150 000; 40.000; 
30.000; 20000; 15 000; 
5000; 4.000; 3.000: 2.500; 
2.000; 1500; 1.000; 400; 
200 i niżej do zł. 145 wal. a. 
jako najniższe wygrane, które każdy 
los obligacyjny wygrać musi. 
Oryginalny certyfikat na powyż- 
sze ciągnienie, którym każdy jedną 
z powyższych wygranych trafić może, 
kosztuje tylko złr. Æ banknotami 
wal. austr., 6 losów kosztuje złr. 
20, 12 losów złr. 36, za tranko- 
wanem przesłaniem pieniędzy. 
Żeby odpowiedzieć punktualnie 
wszelkim poleceniom, uprasza się 
uprzejmie o wczesne zamowienia 
pod adresem: (1143-2-8) T. 


„Die Staats- Effecten-Handlung 
von Johann Georg Schlapp, 
im der freien Stadt Frankfurt 


am Main.“ 


oo 


Nakładem i czcionkami Drukarni „CZASU“ W. Kirchmayera. 
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kolei lub na poczcie. który schnie w okamgnieniu. Funt po 


rż publiczna Licytacya 
Korespondować można w polskim języku. |90 cent. w: a, Co poleca 


(1140-2-5) K. Krziwanek, |(1126-2-6)T. O. T. Winckler A po cenach zniżonyc 7 
Wien, Neubau, Breite Gasse Nro 10. we Lwowie, Nr. 78 miasto. |(OWArów galanteryjnych, przedmiotów toaletowych, 


NE interesa przedmiotów zbytkowych, Spe- wazonów, porcelany it. p. rozlicznych przedmiotów. 


dycya zagraniczna i Handel broni wojennej 
J. J. Lóhnis Syn w Kol em. 


Curaçao Nr. I.. . . . . .5 
Wein Curaçao Nr.II.. . . . 4 
Wein Anyżówka, Goldwasser, 
Kmikowa, Różowa, Wani- 
liowa, Curaçao, Nr. II. . 4 
Dubelt Anyżówka, Goldwas- 
ser, Kminkowa, Pomarań- 
czowa, Roztopczyn . . — 90 
w Składzie komisowym Karola 
Herrmanna W Krakowie, ulica 
Bracka Nr. 158, 
SES" Osobom biorącym w większych 5 
partyach. odstępuje się znaczny procent. SĘ 
(8'0-7-17) „A RO? 
o E E = 


SIl 
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Prawdziwe Ziarna Życia, 


Ważne dla Łysych i Siwych 
Dra Franck. 


KALLOMYRYN, 


ck. wył. uprzyw. jedynie prawdziwa 
poprawiona 


najsilniejsza Pomada do far- 


bowania Włosów, 
Dra Hikisch i (. Russ w Wiedniu. 
Pomada ta, najsłynnićj znana 
= | : w kraju i za granicą, jest najwy- 
m O KS || godniejszym i najpewniejszym środ- 
4 | KĘ kiem do farbowania siwych włosów 
trwale i naturalnie na jasno, ciemno 
lub czarno. Nie farbuje ani skóry, 
ani paznogci i jest zupełnie nieszko- 
dliwą. — Cena 2 złr. — z pszesyłką 
pocztową 2 złr. 10 cent. 


(051-5-6) T. y onii nad Ren 
: DAQ D YN j N: DAQ 


Ò A 4 & Á Ao 


o 
ŚĆ RESTA 


Są to pigułki czyszczące; jedyne lekarstwo te- 
go rodzaju upoważnione we Francyi. 0d 70 lat 
posiada powszechne we Francyi nznanie jako naj- 
skuteczniejsze z lekarstw czyszczących. Zażywa 
|się dowolnie na czczo lub po jedzeniu. Metoda 
użycia dołączona p do każdego pudełka. Cena 
3 franki większych pudełek, mniejsze sprzedają 
się pgo peaa ranka; (967-5-12 
m ryżu w aptece pana Leroy na ulicy Neuve 
BEE" "| St. Augusdh — w Warszawie w składach mate- 
se- lylko 4 złr . W. â., -a ryałów aptecznych pp. Galle i Mrozowskiego — 
w pod pisanym Domie bankowym w Krakowie w aptece p. Brunona Miczyńskiego. 
cały los oryginalny do 189 ciągnienia 

wielkiego Hamburskiego losowania 

Państwa, 
które nastąpi 


von Sr. 
Kaiserl. Kónigi. Ap. Majestät 
durch eir 


Privilegium ausgezeichnete und medizinisch geprüfte 
Pferde-iiammfette 

l zur Erhaltung und Beförderung der Kopfhaare. 

P Jede weitere Anpreisung ist überflüssig; der höchste Erfolg, über welchen À 

+iele briefliche Anerkennungen und Dankschreiben sich in den Händen dea 

Gefertigtem zu Jedermanns Einsicht befinden, ist das beste Zeuwgniss. 


p Z A M U KC A, 


TE Tylko 4 złr. w. a. E 


kosztuje u podpisanego cały los o- 
ryginalny (nie promesa) do 1go cią- 


Przez Jego ck. Apostolską Mość przywilejem zakon aj i medycznie 
zbadany tłuszcz z karku końskiego do zachowania i wzmocnienia włosów ną gło- 


dnia 5 Października r, b. wie. Wszelkie dalsze zachwalanie byłoby zbytecznem; uzyskana najnowsza skutecz- er 
Ogólna ilość kapitału losować się ność, którćj dowodzą liczne w rękach podpisanego znajdujące się listowne uznania KALLOKRYN, b taea jasna 5 
į podziękowania, a które każdy przejrzeć może, są najlepszem zaświadczeniem.) ck. wyłącznie pO prawdziwa wielkiego Hamburskiego 


mającego: 


2,269.000 mark. 


Największa wygrana 200.000 
marków, 100,000, 50.000, 30.000, 
20.000, 15.000, 12.000, 7 po 
40000, 2 po 8.000, 2 po 6.000, 
3 po 5.000, 16 po 3.000, 50 po 
2.000, 6 po 1.500, 6 po 1,200, 
106 po 4.000 i znaczna ilość po 
500, 300, 200 itd. 

meg Tylko wygrane będą wy- 
ciągnięte. 
Także są do nabycia pół losy o- 


losowania pieniężnego 
na dniu 5 października r. b. nastąpić 
mającego. 
Ogólny kapitał losowania 


2.269,000 Marków. 


Najwyższa wygrana 200,000 
marków, dalej 100,000, 50,000, 
30.000. 20.000, 15.000, 12.000, 
7 po 10.000, 2 po 8.000, 2 po 
6,000, 3 po 5,000, 16 po 3,000, 
50 po 2,000, 6 po 1,500, 6 po 
1,200, (106 po 1,000 i wielka i- 
lość po 500, 300, 200 itd. 


Tylko wygrane będą wyciągnięte. 
/ losu oryginalnego (nie promesy) 
kosztuje 2 złr. w. a. 


najsilniejsza Pomada do rośnięcia wło- 
sów z, chmielu. 

Jedyny prawdziwy skuteczny środek do 
wzmocnienia rośnięcia włosów, zapobiega 
zupełnie wypadaniu włosów i tworzeniu się 
parpli, i chroni je od posiwienia aż do naj- 
póżźniejszćj starości. Cena 1. złr 50 c.— 
z przesyłką pocztową 1 złr. 60 c. — Głó- 
wny skład wyrabiania i przesyłek: „C. 
Russ $: Comp. w Wiedniu, Wieden Waag- 
gasse 13, Thiir No. 13.* 

Na prowincyi utrzymują: 

W Krakowie pan J, Bartl — we 
Lwowie pp. Berliner i Rucker 
apt. — w Jarosławiu p. Bohusz — w Ko- 
szycach p. id. Eschwig apt. — w Rze- 
szowie p. Schaitter i Sp. — w Samborze 
p. Riedel — w Wadowicach p. Ig. Brosig 
— w Brzeżanach p. B. Fadenhecht. 


Główny Skład rozsyłający w większych i dro- 
bniejszych partyach: w moim salonie fryzerskim, w Wiedniu, 
Stadt, verlängerte Kiirtnerstrasse 51 i Kiirtnerstrasse 53 ; fabryka w Wie- 
dniu Neubaugasse N. 70; oraz w aptece pana Molla „pod Bocianem* 
Tuchlauben; w aptece p. Girtlera, Freiung N. 137; u p. H. J. J. Bauera, 
Goldschmiedgasse Nro 529, w ck. nadwornym Handlu towarów Norym- 
bergskich p. J. Rittera, Haarmarkt N. 750.— Na prowincyi utrzymują : 


w Krakowie KAROL RZĄCA, 
we Lwowie p. Piotr Mikolasch, 
w Bernie p. A. W. Masak apt. — w Reichenbergu p. L. Ehrlich apt. 
— w Pradze p. J. Fürst apt. pod „Białym Aniołem“ — w Peszcie p. 
Török apt: — w Gradcu p. K. Klechanser, handel pachnideł —w Kla- 
genfurcie p. M. Spieler — w Aradzie p. K. Steigl, fryzyer — w We- 


— w Karlsbadzie p. F. Bauer, pod „Trzema Jagniętami* — w Rabie 


ronie p. Leopold Münster — w Wiener Neustadt p. Józef Feldberger 
> 


ryginalne po 2 złr. w. a. gi p. Litzenmeyer apt. (187--10) T. CHROMMELAN, t REg 
Polecenia z załączeniem należytości Ceny w małych partyach: złr. kr. przez ©. Russ. | amiejscowe zamówienia, opatrzo- 
pieniężnej, lub za pobraniem pocztą u- Flakonik czystego napełnionego olejku z tłuszczu karku końskiego 1 — b page trio farbuje wąsy, brodę i nea przesyłką pieniężną uskuteczniam 
skuteczniam i w najodleglejsze strony jako pomada w słoiczkach eleganckich . . . - . « . —...— 60 hevi wzejówaca O bon ane tek seo Wo 
paene, pa xe EEE R mia 3 więkazy, > i r aa + Vita. AT i SA-A że NEED w; i jest zupełnie nieszkodliwy. Cena 2 złr 10 c. mc pitas aao ERIA.” E ze 
wygrane i listy ciągnienia przesyłają się osmetyk w pudełeczku . . - « « - sy. on*JBO < ©. kosa ”+ — wA TA A aA ` . 

zaraz po ciągnieniu. Uprasza się 0 li- fikaator do WĄSÓW . « « + + e e ma ae e Aa „25 najpewniejszy środek do poza Gosia a Uprasza udać się wprost pod a- 
sty frankowane pod adresem wprost. Zamiejscowe zamówienia uskuteczniają się za przysłaniem w jednój minucie najgwałtowniejszego bólu resem: | (1120-2-4) 
N. Horwitz należytości i 10 centów za opakowanie, lub za pobraniem pocztą. zphów, s pizytem watanią,-aaxiia ddig- „Julius Belmonte jr- 

43 b] sła — Dra Hikisch, Członka Wydziału le- Banquier in Hamb « 

karskiego. (1145-1-4)T. l q ; e sra i 


(1118-8-6)T. Banquier in Hamburg.“ 
zza 


Filia e. k. uprzyw. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu we Lwowie przyjmuje z d. 4 tego miesiąca w godzinach kasowych od dej do 12%, przed południem i od 3ej do Bej po 
ietylko za dotychczasowemi kwitami wkładkowemi (Einlagsbriefe), lecz także za asygnacyami kasowemi, wystawiając 


południu pieniądze na procent, MAA 
złr. 500 i złr. 1.000. 


je na imię lub na okaziciela w kategoryach po 
EE” zr. 100, 
Asygnacye kasowe mogą być przenoszone na innych, zakład jednak nie ręczy za autentyczność girów, znajdujących się na asygnacyach kasowych. Zakład daje aż do dalszego obwieszczenia : 
za wkładki płatne na okaz (Sicht):. . . . . . . 4 procęnt z 
za dwudniowem wypowiedzeniem . . . Rh 95 
. s s» OSMIO s | > lae biS S 
Przy wkładkach, które zostaną odebrane do 12, g. przed południem, asygniy? kasowe datują się od dnia wkładki: jeźli wkładka nastąpiła po południu, 
natenczas asygnacya kasowa otrzymuje datum powszedniego następującego po dniu wkładki. Obliczenie procentów rozpoczyna się od dnia wystawienia asygnacyi, podług tabeli, w którą zaopa- 


trzona jest każda asygnacya, przyczem miesiąc liczy się po dai 30. Przy asygnacyach wypowiedzianych, oprocentowanie kończy się z dniem zapadnięcia terminu; asygnacye 


Ł2/ 33 


? |będące w kursie mniej niż 5 dni nie niosą żadnego procentu. 


Pożyczki kolei$4 


Procenta można w 3 miesiące podnieść w filii we Lwowie. Asygnacye kasowe płatne ma OKAZ (Sicht), wymieniają się w kasie filii we Lwowie za okazaniem bez zwłoki w go- 
dzinach przedpołudniowych od 9ej do 127, w każdym orasi? zaś filia przyjmuje je W miejsce gotówki; wymienia je także lub przyjmuje w miejsce gotówki zakład 
centralny w Wiedniu , tudzież zakłady filialne w Bernie, Peszcie, Pradze i Tryeście, lecz dopiero we dwa dni po uczynionem. tamże zameldowaniu i za strąceniem 
1% od tysiąca prowizyi. Asygnacye kasowe można wypowiadać tak u filii we Lwowie, jakoteż w zakładzie centralnym w Wiedniu, i w wyżej wymienionych zakładach filialnych. Jeżeli wypowiedze- 
nie nastąpiło u zakładu centralnego, lub u jednego ze zakładów filialnych, natenczas można się także zgłosić tam po odbiór pieniędzy po upływie terminu wypowiedzianego. Asygnacye kasowe wypo- 
wiedziane we Lwowie będa wypłacone także u zakładu eentralngo w Wiedniu i jego filij, lecz tylko za zgłoszeniem się tamże na dwa dni przed upływem terminu wypo- 
wiedzianego. I w tych obu razach przy wypłacie zakład centralny a respective filie jego odciągają vy od tysiąca prowizyi. 

Przy odbiorze procentów i przy wypowiadaniu należy asygnacye kasowe przynieść do zastęplowania.  Asygnacye kasowe zagubione należy sposobem prawnym amortyzować. Filia zastrzega 
sobie odmówić bez podania przyczyn przyjęcia sum przyniesionych do wkładki, tudzież zmienienia powyższych warunków; zmiany atoli takie będą natychmiast publicznie ogłoszone. Ogłoszone tu 
względem oprocentowania i wy łaty asygnacyj kasowych sposoby tycza się od dnia 1 tego; miesiąca także i oprocentowa- 
nych kwitów wkładkowych, które tutejsza filia dotychczas wydała. 
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